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Paryż 25:10. Uporczywie powtarzają 
© się pogłoski o abisyńskiej akcji dy- 
| wersyjnej na teremie zachodniej Ery- 
igi włoskiej, zmowu odżyły. Włosi sta 

im zaprzeczafi, twierdząc, że rzeka 
T graniczna Setit nigdy rie została prze 
| kroczona I że: kilkakrotne . usiłowania 
żaka Ajelu, zmierzające do jej stor 
wania pod Om Ager przy granicy abi 
f Syńsko- włosko e e były zaw 
| szę odparte. 

Wczorajsze wiadomości, nadeszły do 
aryża utrzymują, że w okolicy Tesse 

nej toczą się obecnie wważne walki z 

emi partyzanckiemi oddziałami abi 
syńskiemi, które najwidoczniej usiłują 

Przęciąć ważne włoskie drogi kamnika 

Cyjne pod Barentu, a więc na gębokich 

tyłach włoskiego prawego skrzydła. 

Miejscowość Tessenet leży 90 kim. w 

tłębi terytorjum włoskiei Erytrei nie 

daleko granicy sudańskiej. 
Wiadomości powyższe wymagają po 


Rok XI 


twierdzenia, tak samo, jak rzekome po 
suwanie się Abisyńczyków . z okolic 
Makalle ku północy. Bardziej wiarago 
dne zdają się być pogłoski: jakoby Wło 
si, dążąc do rozszerzenia swojej okupa 
cji'w zachodniej części Tigre, zajmowa 
li zwolna okręg Szire, położony między 
rzekami Mareb i Takaze. Chodzi tu 0 
tereny na prawem skrzydle włoskiego 
ugrupowania pod Aksum. 

Twterdzenia niektórych dzienników 
jakoby grupa Webl-Szebeli korpusu 
gen. Graziol! miała już otwartą drogę 
na Harrar» pdlegają na grubej nieświa 
domości rzeczy. Włosi mają przed so 
bą do Harraru przynajmniej 300 kim. 
(w linji powietrznej) bardzo uciążliwe 
go terenu i mawet jeszcze niedoszli do 
p łbrwszych poważniejszych ośrodków 
poru abisyńskiej obrony. 

Nie osłągnęl! nawet Gorrahei, tego nal 
bardziej wysuniętego na południe pun 
ktu- obronnego; którego  Ablsyńczycy, 


Dymisja Wehib-paszy: 
44 za nieudolność w planach taktycznych ? 


RZYM, 25.10. „Popolo di Roma“ zamie- | tie swe 
| Seza depeszę Berbera, według której na 
podstawie informacyj szoferów przybywają 
| $ych z Dźidźigi pomiędzy Wekib - paszą a 
dowódcamt ubisyńskimi istnieje 
poważne 
W związku ze zwyci akcją wojsk wło-- 
"sich" wzdłuż rzad rzą al Ai. odwołać Wehiba Paszę. Niemleżme od te- 
Wi paszy zarzucają nieudolność w planach | go cesarz miał obiecać rasowi Nasibu wy- 
laktycznych przeciwko czemm były generał stanie jednej eskadry samolotów 
turecki broni się, przypisując niepowodze- Ladd, wa 


BYKTATOR GRECJI CZEKA NA maen 


brskowi lotnictwa 
i zbyt pierwotnej siużbie informacyjnej. Kon 
fliktem tym miał się zainteresować sam ug 
gus, który chcąc uspokoić dowódców abl.- 
syńskich i uniknąć ewentualnego ich przej. 
ścia na stronę włoską postanowił, jakoby, 


e ateńskim, gdzie wygłosił przemówienie o restytucji monarchji ł bliskln powro. 
cie króla Jerzego IL. 


Generał Kondylis, premier i dyktator Grecji, udaje się na uroczyste zebranie w sta- 


JUŻ JUTRO 


rozpoczniemy druk sensacyjnej powieści 


GUY DE TERAMONDE 


WIER W CZARNYCH OKULARACH 


której akcja rozgrywa się w Polsce. 


RATI bT. 


"RAA 


| 


Nr. 297 


ną i jako okolicy bogatej w wodę 

tak łatwo nie dddadzą. 
Jest on odległy od Danjerei o 120 km. 
na północ, od Gerlogub! o 100 km. na | 


południowy zachód i od Szillawe o 80 | fumu. Podróż lądem bylaby zbyt wyczer-- 
Trzeba zaś | pująca zarówno ze względu na długość dro 
pół gi jak i r$ebezpieczeństwa okolicy wybitnie 


km. na północny zachód. 
wziąć pod uwagę, że iim dalej na 
noc, tein walki będą cięższe ze wzglę- 
du na górzystość terem» sprzyjającą 
abisyńskiej obronie: 

Jeśli więc Włosi posuwają się w tak 
wolnem tempie przez płaskie tereny ste 
powe, słabo bromione, to mowy być nie 
może o „błyskawicznych marszach” 
przez obszary bronione- odznaczające 
się nieraz wprost 

fantastyczną rzeźbą terenu. 
Trudności polegać też będa na ciężkim 


do rozwiążania problemie zaopatryWaniz | 


oddziałów, oddalających się coraz bar- 
dziej od głównych podstaw operacyl" 
nych w Somalii, Tu partyzantka abisyń 
ska może się stać szczególnie niebez 
pieczna į poważnie hamująca pochód wła 


Wielkie gg e na wyspach 
odekanezu. 


Berlin. 25. 10. — Na wyspach Dode- 

kanezu czynią Włosi wielkie przygoto” 
wåānia do obrony. Na wyspie Leros port 
został zagrodzony -minami | zamknięty 
siecia stalową. Załoga wysp 
sięga 15.000 ludzi, 
a dia pomieszczenia żołnierzy zarekwi* 
rowano większe domy. Na wyspach Par 
thenos i Kalymnis zbudowano ogromne, 
podziemne zbiorniki nafty. 


Zbrojenia na Malcie. 


Paryż, 25. 10. — Na Maltę przybyła 
eskadrą brytyjskich samolotów wojen“ 
pych, Po raz pierwszy od wojny świato 
wej stacjonują na Malcie angielskie samo 
loty wojenne: 


Hotel zamieniony na lazaret | 


Paryż, 25 10, — Angielskie władze 
wojskowe w Egipcie ukończyły pertrak 
|tacje z zarządem największego hotelu w 
| Aleksandrii „San Stefano”, Cały hotel 
| oddany będzie do dyspozycji władz woj 
|skowych, które urządza w nim lazaret. 


Transporty rannych i chorych 

Paryż, 25, 10. — Przez kanał Suezki prze- 
płynął, wracając do Italji, okręt „Calttornia”, 
wioząc na pokładzie 688 rannych i chorych. 
| Dwe okręty Lloyd Triestino: „Heluen” 1 
„Vienna zostały urządzone jako lazarety i 
będą użyte do przewozu rannych i chorych 
z Afryki, 


Wydalenie misjonarzy włoskich 
z Abisynii. 


MIASTO WATYKAŃSKIE, 25.10. Z Abi. 
synji nadchodzą wieści o- pierwszych wy» 
stąpieniach władz abisyńskich przeciw mi-- 
sjom katolickim. Z miejscowotki Sajo w 
prefekturze apostolskiej Kaffa 

wydalono trzech ojców, 
dwóch braci - laików oraz pięć sióstr naro 
dowości włoskiej, polecając in _ opuszcze- 
nie stanowisk w ciągu pół godziny i nie po 


Dolar 5.32 


Prywatnie dolar papierowy w żądaniu 
5.35, w płaceniu 5.32, dolar złoty w żąda- 
mu 9.06, w płaceniu 9.03, funt angielski w 
żądaniu 26.15, w płaceniu 26.10, rubeł zło 
ty w żądaniu 4.82, w płaceniu 4.80, marka 
niemiecka w żądaniu 1.33, w płaceniu 1.32 
za 100 franków fr. w żądaniu 35.00, w pla 
ceniu 34.90. 

Bank Polski w godzinach porannych ku 
- sola dolary po 5.28 i 5.27, funty "| | 
skie po 25.95. 


Łódź, piątek 25 pażdz. 1935 r. 


Włosi mają przed sobą do Harraru=== 


JESZCZE 300 km. UCIĄŻLIWEGO TERENU 


METZ NZ OZOWNCZ TE GIER ADZAME LTC BORA WENEPYGA PORE DACE ROTO WEWE TIE ZSZ OZ OO ZAS, 
TAJEMNICA USTĘPLIWOŚCI MUSSOLINIEGO. 


ze względu na jego ważność strategicz | zwalając na żadne zarządzenia mające na 


CENY OGŁOSZEŃ, 


Zgon lekarza domowego papieży 

Miasto Watykańskie, 25. 10. — W dniu 
23 b.m. zmarł w Rzymie wybitny lekarz w0- 
ski, senator Ettore Marchiafara, lekarz domo- 
wy papieży Piusa X i Benedykta XV. Umar 
wzorowo po chrześcijańsku, opatrzony spe- 
cjalnem błogosławieństwem papieskiem, prze 
sianem mu za pośrednictwem kardynała La- 
vitrano, 


Dostawy niemieck'e dla Włoch ? 


Paryż, 25. 10. — Jak twierdzą tutaj, 
w Rzymie miał jakoby bawić w ubie” 
giym tygodniu z poufna misją wysłaniec 
kanclerza Rzeszy, Oberlindober, przy= 
czem tematem rozmów z Muasolinim by 
ły podobno dostawy z Niemiec 

w razie stosowania sankcyj: 

Pertraktacie nie dały rezultatu, Poseł nie 
miecki w Wiedniu uda: się samolotem z 
Wiednia do Berlina, aby zreferować sy” 
tuację powstałą w Austrii po utworze- 
niu nowego gabinetu. 


TAJEMNICZY POŻAR WŁOSKIEGO PARA: 


e—a 


celu opiekę nad stacją misyjną. Misjonarzy 
odstawiono do Gambeila blisko granicy Su 
danu i załadowano na statek, który Nilem 
| Niebieskim ma dowieźć misjonarzy do Char 


Inalarycznej, 


RE 


nry = 


U wjazdu do portu w Aleksandrji wybuchł 


na węoskim  parowcu „Ausonia“ pożar, 


który w przeciągu kiiku godzin Zniszczył statek doszczętnie. 


podobno Kamerun dla celów swej ekspansji, 

Takie przypuszczenia snuią obecnie lon- 
dyńskie koła politycz, zastanawiając się nad 
właściwą przyczyną tej nagiej ustępliwości 
Mussoliniego i jego gotowości natychmiasio- 
wego wycofania swych dywizyj z nad grani- 
cy Libji. 

Fakt, 5ż Mussolini uczynił tem samem pier 
wszy krok na drodze do pojednania z Anglją, 
utwierdza polityków angielskich w przekona- 
niu, że Mussolini 

nie uczynił tego bezinteresownie 


KAMERUN ZAMIAST ABI$YNJI 2 Saty 
Odszkodowanie w ramach Ligi Narodów. 


LONDYN, 25. 10. — Włochy otrzymają i że wzamian za to ustępstwo musiała Angiju 


obiecać Mussofiniemu iereny ekspansyjne. 
Wedle pogłosek, krążących w Londynie, 
zawarte zostary pomiędzy Londynem, Pary- 
żem a Rzymem ważne umowy, których treść 
trzymana jest w tajemnicy. Jedno jest tylko 
pewne, że już Hoare obiecał Włochom od= 
szkodowanie wzamian za zlikwidowanie woj 
ny z Abisynją. Odszkodowanie to miałoby zo= 
siać uskutecznione w ramach Ligi Narodów 
przy uwzględnieniu postulatów cekspansyj= 
nych Włoch. Takim terenem ekspansyjnym 
miałby być właśnie dla Włoch Kamerun, 


—0O0D— 


13 kobiet w płomieniach. 


Dwie zmarły, reszta walczy ze śmiercią 


Warszawa, 25. 10, — We wsi Lada, 
gminy wiśniewskiej, 
wydarzyła się niezwykła klęska pożaru. 

W łaźni, należącej do Katarzyny Du- 


blago, odbywało się t: zw. międienie Inu. 


Przy pracy tej zajętych było 13 kobiet: 
Okofo godz. 7 wieczorem, na kilka mi- 
nut przed ukończeniem pracy, z niewy= 
jaśnionych narazie przyczyn powstał w 
łaźni pożar. Płomienie. natrafiwszy na 
niezwykle łatwopalny materjal, jakim 
jest len, rozszerzyły się tak gwałtownie, 
że w mgnieniu oka znajdujące się w łaź” 
ni kobiety odcięte zostały od drzwi wviś 
ciowych. Nieszczęśliwe kobiety znala- 
zły się w płomieniach, 

Pożar ściągnął na miejsce wszystkich mie 
szkAńców wsi Lada, lecz byłi oni bezsilni 
wobec niemożności przyjścia z ratunkiem. 
Silny wiatr przenosił iskry na sąciednie do- 

my, zagrażając poważnie zagładą cofej wsi 


pow. wilejskiego, 


Ty.nczasem w łazni rozgrywały się dantej 
skie sceny. Przez mur ognia przedzieraty 
się ofiary pożaru, czyniąc wrażenie żywych 
pochodni, Wreszcie wysiłkiem ludności ca. 
jej wsi pożar zdołano ugasić. 

Spod zgliszcz wydobyto zwłoki 27-1etniej 
Aleksandry Dublago. Inne oflary wstrząsą: 
jącego wypadku dawały jeszcze oznaki ży- 
cia. Odniosły one jednak bardzo ciężkie po 
parzenia. 

Jedna z nich, 20-letnia Nina Tryszanówna 
zmarła w drodze do szpitaja,  Pozatem do 
szpitala powiatowego w Wilejce przywiezio- 
no 5 dalszych ofiar tragicznego wypadku: — 
15letnią Annę Awginównę, 20letnią Ninę Dü- 
błażankę, siostrę wąaścicielki łaźni, 40letnią 
Pelagję Kisielową i jej dwie córki: 16 i 20- 
letnia, Stan poparzonych kobiet jest bardzo 
ciężki, Niektóre z nich walczą ze śmiercią. — 
Loźnia oraz 160 kg Inu spłonęły doszczętnie, 
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Lównoważony badiot, = bruki - przyłączenie przedmieść 


Wczorajsze posiedzenie Rady Przybocznej M 
E E ŁĄCZUNNZI CA BTO 


Jódź, 25 października, — Wczoraj wie- 
czorem udbyło się pierwsze posiedzenie mia- 
nowanej przez ministra spraw wewnętrznych 
rady przybocznej przy tymcz. prezydencie 
m. Łodzi inż. Głazku. Sala była odświętnie 
udekorowana. Wobec braku rozmaitych par- 
tyj wśród mianowanych, na sali panowała 
zupelna zgoda i spokój. — Obecnych było 
28 członków rady przybocznej, albowiem 
prezes Pogonowski zrzekł się mandatu, 

Po zagajeniu posiedzenia przez prezyden- 
ta Głazka, zebrani uczcili pamięć Marszałka 
Pilsudskicgo g-minutowem milczeniem. Po 
15-minutowej przerwie prez. Głazck wygło 
sij przemówienie, w którem na wstępie pod- 
kreślił znaczenie Łodzi jako miasta pracy, 
Następnie prezydent zapowiedział przystąpie | 
nic do budowy gmachu Wolnej Wszechnicy | 
Us ZE W "EAT Y M WT ROM RZA ZK PORCZZNNOWA KOZI 


Zagadkowe zaginięcie 


17-1etmiejdziewczyny 


Łódź, 25. 10 — W dniu wczorajszym 
do komisariatu policji państwowej zgłosił 
się Wilhelm Graudus, zamieszkały przy 
ul. Kilińskiego 117 i zameldował o tajem 
miczem zaginięciu córki swej 17-letnicj 
Haliny. 

Młoda dziewczyna wyszła z domu w 
dniu 17 bm» oświadczając rodzicom, Że 
udaje się 


da swej koleżanki. 


Od tej pory za Halina Graudusówną za- 
finął wszelki ślad. Zrozpaczemi rodzice 
przez kilka dni na własną rękę poszuki 
wali zaginionej, a kiedy wszelkie wysił- 
ki ich okazały się bezowocne zawiado” 
mili policję, która za zaginioną rozesłała 
listy gończe z dokładnym rysopisem Ha 
liny Graudusówny. 
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| Komisja 


| Jerzy, 
Franciszek, 4) Komisia do spraw ogólnych | 


przy Prez, m. Łodzi, 


w Lodzi, zawiadomił radę o zakupieniu 10 ha 
iasu za niską cenę 400 zł. na Wileńszczyźnie. 
Dalej poinformował radę o obecnym stanie 
ikcji przyłączenia nowych przedmieść (Cnoj. 
ny, Cyganka, Retkinia i Widzew). Miasto 
postara się splacić swe długi, wybrukować 
ulice, skończyć budowę kanalizacji 1 wodo- 
ciągów. Budżet będzie zrównoważony, 


Po 5-minutowej przerwie przystąpiono do 
wyboru komisyj. 


1) Komisja finansowo - budżetowa — 
przewodniczący wiceprezydent Godlewski 2) 
regulaminowo - prawna — prze- 
wodniczący wiceprezydent Kozłowski 3) Ko 
misja rewizyjna — przewodniczący Klocman 
wiceprzewodniczący Waszkiewicz 


— przewodniczący wiceprezydent Pączek. 

Pozatem powołano do życia: 

a) komisję Opieki Społecznej — przewo 
dnicząca wojewodzina Krystyna Hattke-No- 
wakowa. 

b) komitet rozbudowy miasta z 6 przed- 
stawicielami Zarządu Miejskiego i 6 delega 
tami Rady Przybocznej. 


Pozatem mianowano dr. Mozilnickiego 


| delegatem do Komitetu Nagrody Literackiej, 


©. 


Nowy wydział w magistracie 


Łódź, 25,10 Zarząd Miejski przy 
stąpił do ułożenn nowego statutu orga 
nizacyjnego. Statut ten, który po jego 
opracowaniu zostanie przedłożony Ra- 
dzie Przybocznej do zaopiniowania, 
przewiduje wyłączenie z Wydziału Fi 
nansowego Oddzułu Podatkowego 
i przemianowanie go no Wydział Po- 
datkowy oraz przekształcenie Wydzia 
łu Przedsiębiorstw Miejskich na Inspek 
cję Przedsiębiorstw  Koncesjonowa- 
nych. pam 
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Po sprzeczce z teściem... 


Kronika pogotowia ratunkowego, kradzieży i pożarów. 


Łódź 25. 10, — Wczoraj ` popołudniu 
zamieszkała w domu przy ul. Tokarzew” 
skiego 18, 28-1etnia Janina Dylewska pod 
czas sprzeczki z teściem pochwyciła le 
Żący na stole duży nóż kuchenny j zanim 
zdołano jej zapobiec zadała sobie głębo” 
ką ranę klatki piersiowej w okolicy ser- 
ca Zawezwany !ekarz pogotowia ratun- 
kowego Czerwonego Krzyża przewiózł 
desperatkę w stanie groźnym do szpitala 
miejskiego Św. Józefa przy ulicy Drew 
nowskiej. 

— W domu przy ulicy Piwnej 10, Na 
talia Franke sporządzając sobie lekar- 
stwo użyła zamiast spirytusu kwasu sol 
negò, Nieszczęśliwa kobieta uległa po” 
ważnemu zatruciu. Lekarz pogotowia 
Czerwonego Krzyża przewiózł ofiarę tra 
gicznej pomyłki do szpitala okręgowego 
Ubezpieczalni Społecznej, Stan Natalji 
Franke jest groźny. 

— Ubiegłej nocy około godz. l-ej w 
mieszkaniu krewnych przy ul. Rybneł 12 
usjłowała pozbawić się życia przez wy 
picie większej dozy jodyny 38-letnia Ja- 
mina Zakrzewska. Desperacki krok kotie 
ty zauważono w porę ij zawezwaro poza 
towie miejskie, którego lekarz po udzie 
leniu pierwszej pomocy pozostawił Za- 
krzewską na miejscu w stanie b. osłabia 
nym. Przyczyną rozpaczliwego kroku by 
ły niesnaski rodzinne. 

— Wczoraj wieczorem na ulicy Zgier 
skiej pochwycony został na usiłowaniu 


ŻYCIE PABJANIC. 


Dziś powrtózenie premjery! Potężny film według głośnej powieści St. Zweiga 


5% 


W roli głównej znakomity INKISZY NIEW. 


Kubuś, niewiadomego miejsca zamieszka | 


wyrwania torebki z pieniędzmi przecho” 
dzącej Załdy Kaufmanowej niejaki Józef 


nia. Kubusa osadzono w wiezieniu do 
dyspozycji władz sądowych. 

— Dziś o godz: 6 rano na ul. Kiliń- 
skiego, został najechany samochodem 
Tomasz Stachowski, zamieszkały przy 
ulicy Brzezińskiej.  Poszkodowanemu» 
który odniósł ogólne obrażenia ciała u 
dzielił pierwszej pomocy lekarz pogo 
towia. 2 

— 7e składu paszy Mindli Widaw- 
skiej przy ul. Wólczańskiej 126  skra- 
dziono paszy na sumę kilkuset złotych: 
Paszę tę jak ustalono w drodze przepro 
wadzonego dochodzenia przewieziono 
dwoma dorożkami na posesję przy ul. 
Nowe-ŚSady, gdzie też ją faktycznie od 
naleziono. W związku z powyższem 
policja zatrzymała dwie osoby podejrza 
ne o. dokonan'e kradzieży. Dalsze docho 
dzenie trwa. 

— Ubiegłej nocy usiłowano dokonać 
kradzieży przędzy na szkodę fir. Kurc 
przy ul. 28 p. Strz. Kaniowskich 71 
Złodziej ładujących łup na resorkę zau 
ważyła przez okno jedna z lokatorek 
wymienionej posesji niejaka Józefa 
Chudzik, która wszczęła alarm Złoczyń 
cy porzuciwszy łup zbiegli. O nieuda- 
néj kradzieży zawiadomionó policję, 
która zajęła się odszukanie pecho- 
wych złodziei 


w ” s 


pod górą piasku. 


Z Gniezna donoszą: nagle urwał się wystający olbrzymi zwał 
We wsi Chłędowo pod Witkowem wyj ziemi į zasypat Renemanównę, która po 


Małe zarobki — duże komorne 


darzył się straszny wypadek, który po- 
ciągnął za sobą Życie ludzkie, 

U rolnika Schmalca w Chłędowie za 
trudniona była w charakterze pastuszki 
Ś-letnia Renemanówna, córka ubogiego 
robotnika. zamieszkałego w. Chłądowie, 
Na polecenie chlebodawców udała sie z 
koszykiem pa”piasek, Gdy Renemanów 
na szufelką ndkładała piasek w koszyk, 


niosła 
śmierć na miejscu, 

Chlebodawcy, zaniepokojeni długa nie 
obecnością Renemanówny: wszczęli Go 
szukiwania, które doprowadziły do ujaw 
nienia strasznego wypadku. Natychmiast 
ndkopano zięmię. pod która znaleziono 
inż tylka 

trupa biedneg, dziecka, 


Kupiony znaczek F.0.M. 


tworzy miliony — potrzebne na budowę 


polskich okrętów wojennych! 


Doktór 


KLINGER 


r nokaualnych wenerycznych 
i akórnych (włosów) 


Andrzeja 2 tel. 132-28. 


przyjmaje od $ — 11 1 od 6 — B wicoz, 


Doktór L. BERMAN 


Specjalista chorób wenerycznych 
skórnych : roksualnych 


Cegielniana 15. 
telefon 149-07 


od 8—11 rano i od 4—8 wiecz. 
niedz ! święta od 9—1, 


Dr. Z. HENRYKOWSKI 


Specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych i seksualnych 


przeprowadził się na ul. TRAUGUTTA 9, 
front I piętro, tel. 262-98, 


efsyjmuje panów od B—111 od b— w, w nieder svig” 
od —12,%) popł. Paule od e I0—1] nd 6— Pwiecz 


Dr. BRAUN 


Spec. chor. skórnych i wenerycznych. 
przyjmuje od 8—1 1 od 4—8 wiecz. 
przeprowadził się na ul. 


Piotrkowską 81, tel. 100-57, 


Doktór 


W. ŁAGUNOWSKI 


POWRÓCIŁ 
chorób wenorycznych, seksmalnych | skórnych 
(Gabinet Roeutgeno-! światioiocza!iczy) 
Piotrkowska 70, tel. 181-83. 
yrapimuje: od 4,50 do 10,3% rano, od i do 2.30 pp. ! od 6 od 
8,5) wiecz. W oledziele | swięta od IU r. do I pp. 


Spoc 


<T LEKARZY 


LECZNICA SPECJALISTÓ w 
Piotrkowska 45, tel. 147-44 
oraz gabinet dentystyczny 
przyjęcia chorych we wszystkich specjal- 
nościach, operacja, opatrunki i t. d. 
Wizyty na miasto. 


Ur- med. 


BIEERGAL 


choroby skórne, weneryczne 
i seksualne 


Zawadzka 10 Tel. 106-30. 


przyjmuje 9—11 rano 5—8 wieczór 
w niedzielę 1 święta 9—1 popol. 


, 


Dr med 


Wacław KO%ORZECKI 


Choroby wewnctrzae | nerwowe 


MAGISTRACKA 8 
telef. 211-20. 
Przyjmuje od 2 — 5 pp. w niedziela I święta 
oå 10 — 2 pp 


Dr, med, Henryk Ziomkowski 


Spec. chorób wenerycznych. skórnych 
'łosów | moczopłciowych 


6 go Sierpnia 2. te'efon 118-33 


przyjmuje od 9— 11, 2 — + | od 8 — * wiecz., w niedziele 
1 smlęta od 10 — : pa poł. 


Dr. med. | 
Edward REICHER 
powróc ł 
Spec alista choró> skórnych, wene- 
rycznych i seksualnych 


Południowa Z8, tel. 201-93 


przyjmuje od 5—11 rano i od 5—8 wiecz 
w niedziele ' święta od 9—1 popoł 


Poradnia Wenerolog czna | 


Piotrkowska 45, tel, 147-44 
Lecz. chor. weneryczych, skórnych 
seksualaych 
Kobiety 1 dzieci przyjm. kobieta-lekarz 
So od 9 rano do 9 wiecz, 


ORADA 3 ZŁ. 
Dr. med. 
SS KANTOR 
Spee, chorób skórnych | wenerycznych 
Piotrkowska 90 


tei. 129-45 


przyjmuje od 6 — 2: od 6 — 8 wiecz 
uiedzi ele | w święta od 5 — 2 popol 


Przychodnia Wenerologiczna 


leczenie chor, wenerycznych 
i skórnych 


ZAWADZKA 1, telef. 122-73 
czynna od r. 8 do 9 wiecz. Porada 3 z! 
Di pań oddzielna poczekalnia. 


= MEBLE 


o cenach znacznie zniżonych pojedyńcze i cal 
kowite urządzenia pajnowszych fasonów poleca 
5KŁAD MEBLI i Podlewnia Loster 
J. Kukliński, Napiórkowskiego 7 
RZEMIEŚLNIK POLSKI 


W dobie ogólnego spadku stopy życio: 
wej, ogólnego zubożenia szerokich rzesz 
robotniczych, o których nędzy wszystkim 
jest wiadomo, ustawowe komorne frzyma 
się nadal norm dawnych z okręsu przedkry 
zysowego. Że komorne wieloizbowych mie- 
szkań jest zbyt wygórowane, świadczą o 
tem. pusto stołące. „mieszkania trzy. i idżfdźa 
pokóljowe, q , 

Coraz więceęł dużych mieszkań w. Pabia- 
nicach stoi pustkami, bowiem amatorów na 
płacenie wysokiego komornego trudno. jest 
znołeżć. Zato mieszkańła fedno | dwulzbo- 
we cieszą się wielką frekwencią, do których 
masowo przeprowadzałą się rodziny donie- 
dawna zajmujące mieszkania wieloizbowe. 

Pomimo wygórowanego komornego, nie 
którzy włościciele większych domów nie 
przykładają eie do różnych udopodnień w 
stosunku do rłacacych komorne lokatorów 
Nie dba sie również czesto o utrzymanie 
czystości | estetvki na korytarzach: wyż- 
szych pieter, które w pewnych dzielnicach 
miasta brudem swym wywołują zgrozę od- 
wiedzalącepo, 

W innych nieruchomości»ch, szczególniej 
w dzielnicy żydowskiej Starego Miasta, klo 
zety i śmietniki znajdują się 

w opłakanym stan'e, 
co naraża na szwank zdrowie publićźne mic- 
szkańców. | 

W wiekszej cześci domostw mieszk”|- 
nych miasta wogóle nie istnieja pralnie. Ko 
bietv niora bielizne w ciasnych mieszka 
riach jednolzbowych. lub na  korvtarzach, , 
zatruwałąc powietrze innym współmieszkań: ! 
com | 

Wszystkie te nrzyłoczone fakty dołyczn 
w» pierwszym rzedzie dużych domów czvn- 
szowych. obliczonych m? staty | spory do- 
chód. który to dochód dzieki wvsokiemi 
komornemu w rzeczywistości nrzynos7n 
właściciele takich domów winni bezwzeled 
nie zaprowadzić w swych posesjach należv 
ty porzadek rod rygorem odpowiedzia!no— 
ści karnó - adm/'nistracvjnel. 

Inaczef natomiast należy tr"htłownf ma 
domki mieszkalne w uborich dzielnicach 
| na pervferjach miasta, nowsłałe przewa 
žnie dzieki wielkiej oraz cie? 
kiei prace rak wł'snvch ich. właścicieli, W 
domu takim zawsze jeszcze czegoś hrak a 
o wvsódach wosńle mowv niema. Ciernin 
te łem sami właściciele domków którzy 
nrzeważnie sam! zamieszkułfa swoje budvn- 
kl. W tego rodzaju domk”ch poza brze- 
strzeganiem ogńlnie  przyletvch nrzepisów 
zdrowotności i higieny  nublirznej. nękanie 
karami właścicieli za lada uchybienie nie 
jest wskazane 


oszczeńności 


70 WYKONAWCÓW NA SCENIE 
Tóurmt nies ńntstief. 


w sali teatru miejskiego przy ul. Gdań- 
skiej w Pabianicach odbył się oddawna za 
powiadany wielki koncert jubileuszowy To 
warzystwa Śpiewaczego im. Moniuszki w 
Pabianicach ż okazji 30-lecia istnienia te- 
goż towarzystwa. 

Przy szczelnie wypełnionej publicznością 
widowni wśród której znajdowali się: wicc 
starostą łaski p. Zieliński, prezes J. Walla“ 
dyr. Ebenrytter, orzz przedstawiciele zarzą 
du miejskiego, prasy, nauczycielstwa itd. 
rozpoczął sie koncert, który piękną swą wi 
stawa, bogactwem programu i świetnem wy 
konaniem zaćmił wszystkie dotychczasow? 
koncerty tego rodzaju i na długo pozosta- 
wit w sercach słuchaczów p”miatki, wzru 
szaiacego piękna pieśni i muzyki polskiej 

W dniu tym, stwierdzić należy, pieśń 
polska odniosła swój triumf w całej pełni. 


Po przemowieniu kierownika koncertu p. 
Karola Lubowskiego, nacechowanem wie!- 
kiem umiłowaniem muzyki i pieśni polskiej 
oraz swego macierzystego towarzystwa, 0D- 
chodzącego jubiłeusz trzydziestoletniej pra- 
cy na tem polu, chór towarzystwa „Moniu- 
szko“ pod dyr. K. Prosnaka wykonał suitę 
„Nbskówskiego w. 7 częściach pi „Wędrow 
py. grajek. | 31% 

żecz wykonana została z 'dużem zrożu 
mieniem, dynamiką a zarazem  miękkością 
i dobrem nastawieniem. 

Talent kompozytorski dyr. p. Karola Pro 
snaka zabłysnął pięknemi barwami melo- 
dvi regionalnych w „Weselu“, w poemacie 
ludowym własnej kompozycji, wykominym 
przez chór z towarzyszeniem orkiestry Z u- 
działem artystki łódzkiej p. Leokadji Jur-- 
dzińskiej pod dyrekcią kompozytora. 

Koncert skrzypcowy H. Wieniawskiego 
wykonany przeż p, Olgę Nitschównę z to 
warzyszeniem orkiestry pod dyrekcią p. K, 
Lubowskiego przeszedł wszelkie oczekiwa- 
nia, Prostota wykonania, niczem nieskrępo 
wne swoiste opanowanie techniki skrzypcn 
wej w świetnej oprawie orkiestralnej rozto 
czyły nieprzeparty urok na sali, melodyjno 
ścią swą chwytaląc za serca słuchaczów, 

Marszem śpiewaczym komp. J. Prosna-- 
ka (ojca) w opr. rrt. p. Karola Prosnaka 
(syna), wykonanym przez chór | orkiestre 
który musat być na żądanie publiczności 
powtórzony, zakończono tę piękną ucztę ar 


s tystyczną. 


Całą imprezę o niezwykłych walorach ar 
tystycznych przygotował p. Karol Lubow- 
ski, kierownik chóru towarzystwa Im. Mo-- 
niuszki, rozporzadzający wysokiemi zdolno- 
ściami kierowniczemi i zdradzający żywy 
falent muzyczny i kompozytorski. Zoręani- 
zowanie koncertu z udziałem 70 wykonaw- 
ców (chór, orkiestra, partje solowe etc) 


|i utrzym”nie wszystkiego na poziomie arty- 


stycznym jest zadaniem ogromnem, wykona 
| nem jednak z pełnem . powodzeniem przez 
| oddanego pieśni i muzyce p. Karola Lubow 
| skiego. który w swej owocnej pracy może 
| być wzorem i przykładem. Należy mu się 
za to pełne uznanie publiczne. 

Na tem miejscu życzymy zdolnemu i 
przoduiacemu w  Pabjrnicach chórowi im. 
Moniuszki oraz jego kierownikom z pp. LU 
| bowskim, Markiewiczem i całym zarządem 
na czele dalszej owocnej pracy na nowe 30 
| fat dla muzyki į pieśni polskiej. 


iR ŚĆ 


ŻYCIE ZGIERZA 


Robotnicy w zarządzie miejskim 


W związku z zakończeniem robót publi- 
"cznych miejskich, robotnicy odbyli w Zarzą 
dzie Miejskim z wiceprezydentem B. Jaro- 
sińskim konferencję, na której © przedłożyli 
swoje postulaty,w których robotnicy doma- 
gali się przedtużenia pracy aż do mrozów, 
zasiłku ustawowego na wypadek bezrobo- 
ja, węgła na zimę itd. 

Wiceprezydent oświadczył, że dola robo 
tników leży mu na sercu, jednak warunki 
w ten sposób się ułożyły, że roboty zosta- 
ną ukończone do 1 listopada, gdyż na dal 
sze ich prowadzenie niema pieniędzy, W 
najbliższym *zzsie wiceprezydent wyjedzie 
do Warszawy w poszukiwaniu funduszów, 
jednak za skutek tego wyjazdu ręczyć nie 


| 


L 


Nr. 297 


Choć 
lecz 


bo GL 


p! 


Zdarzenia i wypadki. 


(—) Anglicy zapowiadają nową ofenzy» 
wę włoską na dzień 28 października w 18 


rocznicę marszu na Rzym. lych cod 
(—) Na wczorajszem plenarnem” posie- Peństwa 
dzeniu sejmu wybrano specjalną komisję |Vspania!' 
do sprawy pełnomocnictw, złożoną z 30 0” tów, 
sób. Przewodniczącym komisji został wy» TITY 
brany poseł Wtadystaw Kamiński, sprawó+ rawd: 
zd wcą ustawy o pełnomocnictwach poset u Trzy 
Niedziński, Dokooptowano do komisji z gło JiMacniaj; 
sem doradczym  nrzedstawiciela klubu ü- iernika 
kraińskiego posła Pełeja i klubu żydowskie Hłyfikują < 
go posła Sommersteiną. diężkich i 
(—) Na posiedzeniu sejmu wygłosił mo m wówc 
wę programową prernjer Kościałkowski. PO iii A 
ogównyin wstępie premjer wyszczególnił pro 3 € baza: 
gram najbliższych posunięć rządu mają. Wych ope 
cych na celu zrównoważenie budżetu, które k do teg 
go dochody wynoszą obecnie 1900 miljo=* śdicnie sę 
nów złotych. Wydatki na armję zostaną te | Vy każ 
trzymane bez zmiany, Wprowadzona zostiłe e 
nie 1) podwyżka podatku dochodowego od fama z fi 
uposażeń, która da 66 «niljonów złotych, 2) ikcje 2 
nadzwyczajny podatek od wynagr eń ze te jedne; 
skarbu państwa (urzędnicy) w stosunku Kijedyńcz 


progresywnym dla wyższych uposażeń, któ 
ry ma dać 160 miijonów złotych. 3) oszczę 
dności w przedsięblorstwach państwowych. 
4) Obniżenie komornego w mniejszych mie- 
szkaniach, zniesienie podatku lokalowego £ 
najmniejszych mieszkań, obniżenie cen prąe 
du elektrycznego i gazu, obniżenie tarył 
przedsiębiorstw użytecznolki publicznej. 5) 
Obniżenie o połowę dodatku samorządowć 
go do podatku gruntowepo, ustalenie wna- 
ksymalnej granicy opłat drogowych, zniesie 
nie opłat za prawo wjazdu do miasta ł na 
targowiska. 6) Zniżka obciążeń na rzecz IM 
stytucyj ubezpieczeń społecznych. 7) Unof< 
mowanie stosunków służbowych pracownie 
ków samorządowych, 


(—) Premier Kościałkowski I wicepreme 
fer Inż. Kwiatkowski złożyli półgodzinną wł 
zytę u sprawozdawców  seimowych, pode 
kreślając doniosłość współpracy prasy W 


dziedzinie zbliżenia rządu ze społeczeń** 
stwem, 


x: (=) Rokowania z górnikami anpielski= | 
i. zostały. zerwane. "stra|ku. spo” 
dziewany Jest w połowie? ale i y 

= (7) w dniu 11 fisłopada br. nastąpi ie 
roczyste otwarcie plerwszej „łódzkiej cene 
tralnej zlewni mleka, która dostarczać be 


dzie początkowo 20.000 a później do 50.000 
litrów. 


imo te 
| Naprzó 
iędzy je 


| 
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| FPEFEZTYWE" MESERON ANAE 


Deane ny... jdjln 


5 tyg. aresztu. 


Wieluń, 25. 10: — Józef Kubiak z Ni 
ramic za to» że złapawszy indyka. który 
wszedł w szkodę w okrutny sposób polā 
mał mu nogi — skazany został przez Sąd 


Grodzki w Wieluniu na 3 tygodnie 
aresztu. 


wz M 


—0:0:0—a 


Na św. Kryspina 
szewc przy świecy zaczyna 


„ŁÓDŹ 25 października, W dniu dzie 
siejszym, o godz. 9 rano temperatură 
wynosiła 4 stopnie powyżej zera. (Nai 
nizsza temperatura w nocy— 2 stopnie 
powyżej zera). í 

O tej samej porze barometr wykazy 
wał ciśnienie 740:2 milimetra. Tenden 
cja barometryczna— dalszy spadek Ci* 
śnienia. =" 

Słabe wiatry wschodnie į południo 
wo- wschodnie. W ciągu dnia dzisiei 
szego pochmurno i przelotne deszcze 

——— — ' 


może. Co do zaopatrzenia ña zimę poleci 
zwrócić się do prezydenta Świercza, gdy? 
to nie leży w jego kompetencji. Poniewź 
prezydent Świercz wyjechał, sprawa utki 
ła na martwym punkcie. 


„ŚWIĘTO CHRYSTUSA KRÓLA*. l 
W niedzielę dnia 27 bm. odbędzie się ™ 
Zgierzu Święto Chrystusa Króla, podez% 


którego poza uroczystościami ściśle kości” P> Dope 
nemi odbędzie się uroczysta akademia w s3 egł pi 
li Tow. Śpiew. „Lutnie* o godz. 5 popat azet w 
dniu. Wejście bezpłatne. Program jej p1% Ni tk n 
widuje przemówienia okolicznościowe, poř e; badał: 
sy chórów, deklamacje, żywy obraz itp” Muszcz 
—0:0:— „icego - 

razy « 


za 


We włoskie 


| 


tastanawialiśmry się już, czem zabić ska te liczą do stu tysięcy ludzi. 
as— meczem bridźowym, czy inną 'Tembien jest blokiem gór 
Tą w karty, gdy oto nadeszły wczoraj |nad Makalłe. Okoliczność ta tłumaczy, 
K- ienniki europejskie, a po przejrze- | dlaczego pierwszy korpus armii włos- 
48 Mu ich ku ogólnemu naszemu zdziwie” |kiej nie posunął się jeszcze do tego 
nzy= wy dowiedzieliśmy się, że jesteśmy | miasta, które pozostało bezbronne po 
w 13 [ems w rodzaju bohaterów, wystawio | poddaniu się dedżasa Guksa, tumbar- 
ych codziennie na tysiączne niebezpie jdziej, że izolowany oddział wojsk nara 
viie- Seństwa; jak również czytaliśmy o |zićby się mógł z lewego flanku na atak 
misję paniatych konitratakach  Abisyńczy- | dzikich Dankalisów. 
gi w. | hd Praca włoskiej służby (propagando- 
awe Prawda jest znacznie mniej heroicz* |wo- politycznej) codziennie. powoduje 
posel ea Trzy korpusy „włoskie instalują się, | poddanie się nowych wodzów. Jest to 
z Ro Fmacnia jąc pozycje zdobyte do 6 paź- |dobry i bezkrwawy sposób prowadze 
ju ü- |Wiernika, Od Aksumu do Ad'gratu for | nia wojny» 
wskie Ilikuja się, budując drogi dla dział | Jeden z naszych kolegów przed paru 
A= „pkich i transportów amunicji, I dopie | dniami odbył bardzo ciekawą podróż 
i. PO k Wówczas, gdy zorganizowana zosta” |z Adui do Akstim. trzydzieści \kiłome- 
[ pro e baza, możnaybędzie pomyśleć o dal 
mają: Rych operacjach wojennych. Możliwe, 
które Y do tego czasu nastąpi zupełne wyja 
miljo- pienie sytuacji międzynarodowej. 
R W każdym razie w chwili obecnej 
ro od ima z forpoczttnie znajduję się w kon 
h, 2) fikcie z wrogiem Niema na całym fron 
eń te dle iednego bodaj kontrataku, a nawet 
unKU Ki ńc 7 "Yiye w 63 
u Kłó | jedyńczego wyp dau, | Onur ŚJ 
szczę otnicy, którzy z,godziny na gyázi- 
rych. | Strzegą granic na długości 1305 kilo 
mie fitrów od Assabu o Sudanu. nie sy” 
ego * Malizują nigdzie wojsk prócz niezna: Wszelkie ciała obce winny 
p tych grup uzbrojonych ludzi. i ariek si 
15 imo to wojska abisyńskie posuwają runkowo usunięte z jamyusfneji zębów. 
dowe © naprzód. Zebrane kilka dni aj s Można to osiągnąć, stosuj 
ma= Miedzy jeziorem Aszangi a rzeką Ta” R A WRACAJĄ 
niesie y Płyn:ODOL zapobiega wydzielaniu się 
Ad przykrego "zapachu z usł, 
5 r ~ > è t 
Unor« zapobiega fworzeniu się osadu 
J TE y Le "te z 
i brzydkiega zabarwie 
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ą Asmara w październiku 
_ Jestinas.' w Asmarze trzydziestu pię 


tiu dziewnikarzy dziewięciu narodowo 
W Zmuszeni niemai do bezczynności 
IW okresie przerwy operacyj wojennych 


STRESZCZENIE POCZĄTKU: 

Kalkucie wysiedłi pasażerowie statku 
» wśród których był w M ew 
rolesor 


issa 


us, miedzianowłosa europejka i 


tyna | dstadsten, za którym celnik wysłał dys- 
lnie wywiadowcę. i 
a dzie | Muni Kaleh 'otrzymał rozkaz śledzenia 


ępianowłosej Polki, która jechała do swe- 
ratą, 

Prof, Rundstadsten odnalazł opea 
TEO przywódcę Hindusów, Lohar Barę. 
am spotkał też pretendenta do tronu 
H księcia Bahadura. 

indus Prakasz, który wrócił z Europy, 


pzostrzeńcem Bahadura., 
ahadur chciał go namówić do walki z 


—" lją, 
ludnio Reola, uratowana spod auta przez ofice- 
dzisiej pyjg elskich, spędzała czas w ich towa- 
wa, gmWIE, 
SZCZE łareczyła się z Robertem Wilkinsem 
L kydzia, wskutek burzy noc w jego domu | 
mas | Arzystwie rannego Prakasza. 
ciec Wkkinsa był przeciwny zaręczy- 
Żosia postanowiła wyjechać do brata, nie 
‘c się spotkać z Wilkinsem. 
-d Z ni jechał tancerz Freddy Prado, 
im lą śledził z ramienia Rudstastena 


5 4% s 
poleci | p, , 
„ gdyż Ba Chwili nie biegł już, ale szedł, Od 
niews? | BL głęboko. 
utkut h Niech pluca nasyca się błogosła- 
kT" powietrzem, zanim je chlor z3- 
pzp 1 poszarpie na strzępy, — ma 
A", sk, 
| się W (Wiatr pchalący ich styłu zadął 
odcza? fhlej, 
kościel u Dopedza nas! 
wś ks! pokusie, by odwrócić złowę i 
opó” przeć w oczy Śmierci, która ich Ści- 
| prze, tok nieubłaganie. Reflektory świe 
7 po adały postępy chmury gazowej, 
itp.» Szczały z niei ani na chwile hłv- 


ACego wzroku, wiec Pro 
ię ozu S 
Olnj 


"osz zoczvł 
zła długą ława ale szła nle- 
e, przewalała się, kłębiła, podry 
f 


karze; pomiędzy dwunastym a 13 st. szę 
rokości geogr., obecnie znajdują się 
juz w Tembien i Brirmtan, na linji, odle 
głej o pięśdziesiąt zgórą kilometrów od 
forpoczt włoskich. Przypuszczalnie woj 


giwała cudacznie, W oślepiająco białem 
świetle reflektorów straciła swój praw 
dziwy kolor zielono-żółty, była sina, 
jak sine są twarze jej ofiar zanim. zczer 
nieją. Wyglądała, jak olbrzymia pierzy 
na, rozpruta į zasypująca swym puchem 
całe sąsiedztwo łoża... łoża śmierci? 
Ba, dotychczas nie zastała nikogo w 0- 
próżnionych okopach i zapewne dlatego 
tarzałą się po nich z taką wściekłością. 
Od pary zbiegów dzieliło ją tylko... 

— Dwieście metrów, dwieście naj- 


wyżej! 

Do świadomości  Prakasza do- 
tarło to spostrzeżenie już w 
formie ilorazu: Za czterdzieści! 
sekund _ skłębione opary chloru 


dotrą do tego miejsca. Jeśli będzie na- 
dal uciekał żwawo, przedłuży sobłe ży- 
cie o... zaraz, zaraz, o dwadzieścia se- 
kund? Coś około tego zatem ma ie- 
szozę przed sobą minutę życia. Ma? 
Nie! Mają! Nie opuści przecież lotnika? 
teraz, gdy już i tak wszystko stracone: 
Zginą razem, skoro ich gaz dopędzi. 

— Goń mnie, bękarcie myśli ludz- 
kiej, zbrodniczy podrzutku szatana goń! 
— warknął i rzuci! się do ucieczki. 

Dźwigając m plecach lotnika, bieg? 
z dziką zawziętościa, a jednocześnie li- 
czył swoje kroki. Wykombinował sobie 
że robi w sekundzie trzy- kroki, więc 
gaz dopadnie ich po stu-osiemdzicsieciu 
krokach, względnie po dwustu. Pulsy 
waliły mu .w skroniach. serce tłukło się 
nieznośnie, ciąło stabło, a myśl wvśmie 
wała tę beznadziejną ucieczkę: . Prze- 
cież i tak nie umkriecie. Po en sie me- 
czysz na koniec? lenia: lec na 
trawie i spoirzeć na gwiedy. których 
nie ujrzysz już nigdy!“ Wiatr? Tak to 
wiatr szeptał mu te słowa do prawego 


siota 


j kwaterze głównej. 


yje za maską spokoju? m 


karę śmierci przez ścięcie głowy topo- 
rem 22-letnią mężatkę, Emilję Mnicho 
wą z Górażdź w pow. strzeleckim, ©- 
skarżoną o zamordowanie dżaganem 17 


trów drogi, z których dwadzieścia trzy 
zbudowali Włosi w ciągu siedmiu dni. 
Dowiedział się na miejscu  autenty 


skazana na ścięcie toporem. 
Wstrząsająca zbrodnia młodej kobiety. 


Sąd przysięgłych w Opolu skazał na zamordowania K. powzięła oma na 8 


dni przed zbrodnią. Dn. L bm. w godzi 
nach rannych udała się ona na drogę 
do Gogolina, którą Kr. miał udać Sẹ 
do Gogolina po rentę Gdy Krokier wra 
cał z Gogolina, Mnichowa zbliżyła się 


być bezwa- 


cznych szczegółów o wzięciu świętego 
miasta czem nadal zajmuje się więk- 
szość ludnośti. 

Mieszkańcy Aksumu są w większości 
swej ludźmi tak pierwotnymi, że nie wi 
dzieli nigdy wehikułów na kołach. To 
też zebrały się tłumy dla przyjrzenia 
się tankom, autocarom i samochodom 
ciężarowym armji włoskiej. Zwycię 
skiego generała Maravigna powitały a 
klamacje mieszkańców, gdyż zaraz na 
wstępie kazał rozdać ludności 3500 cen 
tnarów zboża, zdobytych od rasa Se- 
juma, 

Natychmiast po przybyciw gen. Mara 
vigna, wylądował gen. Ranza, Komen- 
dant brygady lotniczej, ale mniejszą już 
obudził sensację, gdyż Aksum posada 
lotnisko przeznaczone dla samolotów ne 
gusa- Grzybowski. 


AES 


ac ODOL, 


pasta zaš 


nia 


ucha. Nie do lewego, nie z tyłu, tylko 
wyraźnie do prawego! 

— Czyżbym zmyli? kierunek? 

Nie. Szedł prosto w stronę „Małego 
Everestu“, na którym migotały błyska- 
wice przy każdej salwie baterii po- 
rucznika Battena. A może to były dzia 
ła innej baterji Tyle ich teraz ryczało 
tam, w głębi, że trajkotanie kulomiotów 
całkiem zagłuszyły. 

Omal nie pomylił sig przy liczeniu 
swoich kroków. Liczył je w myśli, tyl- 
ko dziesiątki wymieniał szeptem. 

— Sto czterdzieści! 

Oj, nie wiele życia miał przed sobą; 
zaledwie sześćdziesiąt kroków, czyli 
dwadzieścia sekund, A potem nastąpi 
kres doczesnej wędrówki zacznie się 
nowy byt, blaski i nędze nowego wcie- 
lenia. Jakiego? 

r Sto siedmdziesiąt! 

Jeszcze dziesięć sekund pozostawa- 
ło. W takiej sytuacji skazmmiec, którego 
monarcha, czy prezydent nie chciał uła 
skawić, może liczyć tylko na to, że za- 
tnie się mechanizm gilotyny, albo stry- 
czek pęknie, albo kata nagle szlak tra-; 
fi. Tutaj nie było ani tej szansy. 

— Sto ośmdziesiąt kroków! 

— Och, lepiej. 'że to skończy się już | 
wnet. dłuższego biegu z takim ciężarem | 
ładne serce nie przetrzyma. Oby tylko; 
śmierć była lekka.. Nie lekka ona nie. 
będzie, więc niechby choć była szybka | 
iẹk ta zbłąkaną kula, która właśrie zra- | 
niła go w rekę. 

— Sto dziewięćdziesiąt! 

Wuj Bahadur powie zimno: — Sam 
sobie winien. — Rodzeństwo zapłacze 
a matka długo, długo będzie rozpaczała 
i jadła nie tknie przez wiele dni. Biedna \ 
kodhana mateczkac mgża straciła tak | 
wcześnie, teraz najstarszy Syn... 

— Dwieście! 

Prakasz poczuł magle łzy w oczach. | 
Czy dlatego, że myślał o matce? Ba,: 
przy płaczu z żalu. z tęsknoty oczy nie 
ewędzą tik nieznośnie. nie pieką. ale z 


i 


gazu to..N»turalnie! Przecież zrobił. 
lwie'cią KErotów. Miał na koniec te te- 
tyna ratvsfakcie. że n'iidokładniej obli- 


czył, kiedv ukończy swój wyścig z falą | 
gazową. Słaba satvsfakcja za tyle po-| 
święcenia... 


' straty duże? 


letniego inwalidy górniczego i chałupni 
ka Rudolfa Krokiera z Górażdź. 

Zbrodni dokonano dnia 1 bm. w chwi 
li, gdy żona Krokiera znajdowała się z 
pielgrzymką na Górze św: Anny. Po- 
czątkowo władze śledcze przypuszcza 
ły, że sprawcą zbrodni był mężczyzna 
i że zbrodni dokonano przy. pomocy 
dżaganu. Po kilkudniowem śledztwie | poczem K. wyzionął ducha. 
stwierdzono jednak niezbicie, że spraw | Świadek komisarz policji zeznał, że 
cą zbrodni jest 22-letnia mężatka Emilja | Mnichowa' początkowo oskarżyła wła- 
Mnichowa, która początkowo wypiera |snego ojca o dokonanie zbrodni, przy- 
ła się jakiejkolwiek winy, pod naporem | czem opisała dokładnie» w jaki sposób 
jednak niezbitych dowodów przyznała | ojciec miał popełnić zbrodnię. Skolei je 
się wreszcie do zbrodni i złożyła obszer | dnak, gdy ojciec jej wykazał swe alib? 
ne zeznania, Z zezmań tych wynikało | rzuciła M. podejrzenie na własnego bra 
m. in, że do morderstwa przygotowała ta, zarzucając mu, że już poprzednio do 
się kona? napadu rabunkowego. Dopiero 
wkońcu śledztwa przyznała się morder 
czyni do popełnienia zbrodni. 

Po dokonawu zbrodni udała się M. 
do Gogolina, gdzie popłaciła częściowo 
długi» a następnie zakupiła za 5 marek 

kilka obrazków religijnych. 

Powróciwszy do domu, przygotowała 
mężowi obiad. Mąż o zbrodni nic abso 
lutnie nie wiedział. Mnich znany jest 
w całej okolicy oraz u swych pracodaw 

dnie | CÓW jako człowiek nader uczciwy i pra 
znała dokładnie cowity. Dowiedziawszy się ku swemu 
przerażeniu o zbrodni, dokonanej przez 
żonę, popadł w silny rozstrój nerwowy. 
i załamał się psychicznie do tego stop 


do swej ofiary, proponując Krokięrowi 
spacer. Przy krzakach przydrożnych 
M. rzuciła się nagle na K. i uderzyła go 
kilkakrotnie dżaganem w głowę: Gdy 
K. po otrzymaniu kilku silnych ciosów. 
usiłował podnieść się z ziemi, M. ude- 
rzyła go jeszcze kilka razy w głowę, 


z całą premedytacją. 


Na dwa dnè przedtem skradła M. z po- 
bliskiego kamieniołomu dżagan. którym 
posługiwała się przy popełnieniu zbrod 
ni. Dżagan ten następnie ukryła na 
miejscu zbrodni. W dniu zbrodni M. 
zwabiła Krokiera na drogę do Gogolina 
! tam przy drodze w krzakach dokonała 
zbrodni na starcu, któremu  zrabowała 
53 marki i 90 fenigów, 
Młoda morderczyni 
obyczaje starca, gdyż mieszkała w tym 
samym domu- Prowadziła ona 
życie lekkomyślne i rozrzutne, 
Pa sj kio. aieea MEZDRAC fiain nia, żę obawiano się o jego życie. 
Młodą morderczynię doprowadzono | Po przesłuchaniu licznych świadków 
na rozprawę sądową z więzienia sądo | wystawiających morderczyni jaknajgor 
wego. Mnichowa wyszła zamąż w listo | Sze świadectwo» prokurator wnłósł o 
padzie ub. roku i ma wygląd miłej i in | karę Śmierci i pozbawienie praw oby 


Pracujące ręce 
mogą być 
takie fa 


POP KRE 


teligentnej kobiety. Początkowo przy- | Watelskich. Mnichowa przyjęła wyrok 
puszczano, że zbrodni dokonał jeden z j Obojętmie. O ile wyrok zostanie za” 
dem M. z całą otwartością przyznała | dwórzu więzienia opolskiego. 
się do zbrodm, tłumacząc swój czyn m ——©0:0:0 
in. w następujący sposób: 
sie wskutek rozrzutnego trybu życia 
w poważne długi. 
Chcfała ona koniecznie wejść „w posia” | 
żem udać się na zabawę. Dlatego też 
powzięła plan zamordowania Krokie- , 
ra. Stwierdzono jednak, że oskarżona į 
i stale przebywała na zabawach. Plan 
nik, pochylił się przylgnął ustami do losia się z tego. Jak wnosimy ze śla- 
skroni młodego sanitarjusza. Także już, dów zniszczenia przez chlor roślin, fa- 
płakał, | la gazowa musnęła prawem skrzydłem 
echch-chcheche, — zakasłał Prakasz, |nil kierunek; niewiadomo więc narazie 
ile sobie łyknęli gazu. 
— W każdym razie warto zobaczyć 
zaporowy powstrzymał skutecznie wy- Odzie oni leżą | j 
pad nieprzyjacielskiej piechoty na wczo — O ile ich jeszcze niewywieziono. 
rajsze okopy Szkotów, Zresztą atak xato na naszej stacji opatrunkowej. 
wiatr zawiódł Niemców, zdradził ich | Stąca opatrunkowa znajdowała się w 
„haniebnię'; do jedenastej w nocy dął | ziemiankach na zachodnim stoku „Ma- 
z północy, potem nagle zmienił kieru- łego Everestu", więc w sąsiedztwie. 
cu na wschodni. Całą olbrzymią chmurę, wo zatelefonował do Battena, ów nie 
gazu, którą mu powierzono, stłamsił | dopuścił go do głosu. 
flankowym podmuchem, skłębił i ze- — Walter, czy wiesz, kim jest ów 
szczęsnych turkosów od 22-go kwietnia mikrofonu w wielkiem podnieceniu. —- 
zajęte przez Niemców. Wiekszość ichi To nasz Robert! — Robert Wilkins, 
miała maski gazowe, ale nie wszyscy. | czy słyszysz?! 
obserwował przez Jornetę po- 
zycie nieprzyjacielskie w owem wybrzu Dnia 23-g0 września roku 1914-go 
szsniu frontu, a potem liczył tych. któ popołudniu Bahadur przyrzekł pokazać 
cmewtarz wojenny. Naliczył ich zgórą Ośmiu dryblasów przyniosło krytą 
dwustu. Zginęli od własnego chloru, | lektykę, do której Freddy Prado wsiadł 
zginęli... osobliwem zrządzeniem  lo-, ochoczo, nie przeczuwając. jak straszne 
tygodnie temu konali turkosi, pierwsze | trzaśnięto drzwiczki stwierdził, że lek- 
ofiary gazów bojowych. tyka nie posiada żadnych okier., że jest 
— Nemezis, — mruknął. — A naszej szczelnie zamknięta pudłem. Zrazu, do- 
— Zaledwie ośmiu ludzi. Jest wśród, kiem po wybrukowanym chodniku 
nich ów lotnik i sanitarjusz, który go przed pałacem. Freddy nie miał powo- 
wyciągnął spod samolotn. To prawdzi| du żalić! się na ten przestarzały środek 
— Lotnik, No, oczywiście. siał siedzieć w egipskich ciemnościach. 
— To swoją drogą, ale ja mam na| zresztą „jechało się" miło. a fotelik był 
myśli sanitariusza, | rozkosznie wygodny. Lecz potem szło 
ten chwiał głową sceptycznie. Peine wertepy, pełne stromych spad 
z Zamiast sam uciekać 
niósł lotnika na plecach z pół kilometra tak, że Freddy nabi? sobie pare guzów 
i tak upadli, tk ich znaleziono razem. przy gwałtownych podskokach lektyki. 
Gdyby nie iego radludzkie poświęcenie Nadomiar złego zaczeło mu brakować 
— Więc żyje? — spoirzał z wyrzuj siada chyba żadnych otworów wentyla 
tem na swego zastępcę, że dopiero te-| cyjnych, 
raz powiedział tę nowinę. 


krewnych zamordowanego. Przed są |tw'erdzony, będzie on wykonany na po 
Oskarżona popadła w ostatnim cza- 
danie pieniędży, ponieważ -gliciała z mę 
prowadziła bardzo rozrzutny tryb żydia | 
— Dziękuję ci, bracie, — rzek! lot- — Obydwaj żyją, inna sprawa, czy 
— To było moim obowiązkkkchrrr- tych dwóch, wówczas gdy wiatr zmie- 
O świcie artylerja umilkła, Jej ogień jjak taki zagazowany gość wygląda. 
zowy nie udał się tym razem, gdyż | — Chodźmy tam, — rzekł Batten. 
nek na południowo-wschodni, a wkoń-|  Kiedy* tegoż dniu Torrance służbo 
pchnął na wschód, na dawne okopy nie; cudem ocalony lotnik? — krzyknął do 
Ze szczytu „Małego Everestu" Batten 
ROZDZIAŁ XIX. 
rych wynoszono na świeżo założony ¿gościowi Skarbiec książąt Pagan. 
sów... w tem samem miejscu, gdzie dwaj chwile w niej przeżyje. Już kiedy za- 
|póki tragarze maszerowali równym kro 
wy bohater! lokomocji: irytowało go tylko to, iż mu 
— Hm.. sanitarjusz-boheter? — Batj coraz gorzej. Droga wiodła przez jakieś 
co tchu, ków. hib równie sp”dzistych wzniesień 
lotnik byłby zginął bez... powietrza. ta ruchoma skrzynia nie po 
| 
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Ambasada francuska buduje dla sie- AREA 47 MALLYA SKLEPIKU, ERGERE 


| merów hotelu Sokołowskiego przy ulicy 


bie imponujący gmach reprezentacyjny | 
w Warszawie. Zakupiono rok temui 
piękny pałac książąt Lubomirskich ne 
erenie czrodu Frascati (przy ul. Wiej- 
kiej) i obecnie ten palac jest gruv- | 
wnie przebudowany. Dotąd wykon | 
czono wszystkie roboty w stanie suro- | 
1 i emoch jest pod dachem. Obecnie 
owadzene są roboty instalacyjne i tyn 
ctowanie murów wewnątrz i nazew” | 
trz Roboty prowadzi siè w tak szyb 
Wiem tempie, by pałac można tylo od-| 
lać dorużytku najpóźniej na wiosnę ro*| 
ku 1036, Sam gmach ambasady uległ 
poważnemu zwiększeniu. Oprócz apar- | 
mentów ambasadora Noela i poliojów 
oprezentacyjnych, będa tam -się mie-| 
*cić mieszkanta niektórych członków | 
mnbasady oraz zostaną skuncentrowa” | 
© biura sembaszdy konsulatu general- 
nego misji wojskowej morskiej, lotni] 
zel i handlowej. Koszt tych robót jest | 
hardzo duży, ponieważ rząd francuski | 
kładzie specialny nacisk na to by| 
mach ambasady francuskiej w War- 
zawie był faknafbardziej wspaniały | 
mibardziej reprezentacyjny. Będzie to| 
iwiekszy gmach placówki francuskiej | 

a terenie Europy. 


z z a 
W firmie „Autozbrołówka” wy- 
bucht strajk kierowców w liczbie 54. | 


Strajkujący wysunęli żądania stosowa 
bia płacy w wyso%ości 30 proc. Od C- 
brotu (dotychczas 25 proc.), nieczynie- 
nia potrąceń z kaucji | zawarcia umo- 
wy zblorowej, Strajk ma charakter wto 
ski W sprawie likwidacji strajku kic- | 
rowców taksówek rozpoczęły sle per- 
traktacie stron. 
T * 

Trzebienie lasów dokoła Warszawy 
przybrało w ostatnich latach zastrasza 
iące rozmiary. To też dobrze się stało, 
że niszczycielska ta praca będzie zaha 
mowana dzięki energicznej akcji woje 
wody warszawskiego w porozumieniu 
z czynnikami samorządowemi. Opraco- 
wano juź plan zachowania istniejącego 
stanu zalesienia okolic Warszawy w pro 
nieniu 30 km. Plan ten jest już zaaprobo 
wany przez ministra rolnictwa» wobec 
szego stał się niejako prawem. Zachowa 
ne będą i nietknięte lasy w Jabłonnie, 
las kabacki, sękociński, lasy otwockie i 
vszelkie inne lasy, należące do rządu. 
Po takiej decyzji. niezmiernie ważnej, 
rozpoczęły się zabiegi w kierunku za- 
howania | zabezpieczenia kompleksów 
leśnych położonych nieco dalej od War 
szawy, ale posładających dla stolicy O- 
gromne znaczenie. Chodziłoby naprz. o 
puszczę Kampinoską, o lasy ostrowskie, 
o puszczę Bolimowską. å 


Z okazji 25-lecia zgonu Marit Konopnie 
kiej odbędzie się w sobotę 26 bm. o &-ej 
wiecz, w sali Tow, Higienicznego wie- 
czór artystyczno-literacki ku czci wiel 
kiej poetki. 

Prelekcje wygłosi znakomity mówca 
Leo Belmont. „Jaśkową dolę” do muzy- 
ki Niewiadomskiego odśpiewa primadon 
na Kazimiera Horbowska przy akompa- 
ujamencie St, Urstejna. Poezżie Konopie 
kiej wygłoszą niezrównani deklamatorzy 
Marja Hertzowa i Leopold Brodziński. 

W ten sposób | stolica fdąc za przy” 
kładem innych miast uczci pamięć wiel- 
kiej poetki. 


i 


Na wystawie w Poznaniu wystawio- | 


FCHO 


i ŚWIEŻY GUZ 


prowadzce albo wogóle skrzynie zużyje 


Z Wilna donoszą: 
O godz: 6 nad ranem w jednym z nut 


Niemieckiej 1 zajmowanym przez przy 


no m. in. meble do stołowego pokoju zbu się do ugotowania pożeznalnego obiadu, | byłego do Wilna z Warszawy komiwoja 
dowarie wyłącznie ze skrzyń Monopolu | albo też bez specjalnego kłopotu rzuci na, żera Auerbacha rozległ się 


lytoniowego. Nazwa tego pawilonu | 
brzmiała: „Wszystko dla Pani!”. Jedno | 
z pism dodaje do tej nazwy: „i nic dla | 
komornika! ”. 

Rzeczywiście wynalazek budowy me 


wiekopomnym. Tem większy on wzbu- | 
dza podziw, że skrzynio—meble wyna“ | 
laz} architekt-kobieta. Widać, że i kobie| 
ta czasem może coś mądrego wymyśleć: | 

Bo przyznać trzeta, że wynalazek | 
jest genjalny. Możemy sobie teraz Śmiać i 
Się w kulak z najgroźniejszego wierzy- | 
ciela, z najbardziej nawet upartego ko | 
mornika: Przychodzą ci panowie do twe 
go mieszkania, a ty bracie, śmiejesz się| 
i powiadasz: 

== Panowie chcieli zająć 
Proszę bardzo! Służę panom. Oto stół 
sporządzony najmodniejszym sposobem 
ze skrzyni po „Madenach”. A tu fotele z 
„Ergo”, a może panowie mają ochotę za 
jąć kozetkę? Służę uprzejmie, zaraz mo 
żna ją rozebrać do stanu pierwotnego» to 
jest do dwóch skrzyń po „przedniej ma 
chorce”. 

Komornik głupieje, wierzyciel ziele 
nieje, a dłażnik pogwizduje z uciechy i 
czeka aż wierzyciela ze zmartwienia tra 
fi szlag, dzięki czemu uzyska już na zaw 
sze spokój. 

Meble ze skrzyń są wspaniałym wyna 
lazkiem nietylko ze względu na wierzy- 
cieli. Cały, dlugi szereg zmartwień odpa 
dnie przyzwoitemu człowiękowi z chwi 


mebelki? 


|lą, gdy meble ze skrzyń zdobędą sobie 


prawo obywatelstwa we wszystkich bez 
wyjątku dąmach. Już znikną na zawsze 
jęki i kłótnie małżonków. że niema me- 
bli, że „wszyscy mieszkają jak ludzie”, 
tylko „my jedni, fak te zwierzęta jakieś 
w pustem mieszkaniu” itd 
zwierzęta mieszkały wogóle w mieszka 
niach. Dzięki meblom ze skrzyń przepro 
wadzka z jednego mieszkania d3 drugie 
po nie będzie juź związana z wielkiemi 
kłopotami: najpierw — skąd zdobyć for 
sę na przeprowadzke a następnie o to» 
aby. „meble przewieźć oględnig, ostrożnie 
tak aby się nie „porysowały . połamały 


|1 £. p. 


Odtąd już tego nie bedzie. Przy prze 


Z Rzeszowa donoszą; 

W lipcu 1922 r. powstał w zabudowa 
niach gospodarczych Jakóba Nawrota w 
Orzegorzówce póżłar, w czasie którego 
spalił się dom oraz stodoła: W stodole 
wówczas spał sam Nawrot i po ugasze 
wu ognia wydobyto jedynie 

zwęglone jego zwłoki. 

Jako podejrzaną o powyższy czyn 
aresztowano w r. 1922 żone zmarłego Ka 
tarzynę wraz z jej kochankiem Marcinem 
Dyklem. 

Przeprowadzone jednak dochodzenia 
nie wykazały winy aresztowanych. zwła 
szczą. że Dvkel wykazał swoje alibi — 
tak, że oboje zostali 

wypitszczani na wofność, 


q sprawa została przeciwko nim umorzo | o proszek nasenny. który przyniósł Na*| łało w Rzeszowie jakoteż w całej okolicy 


na. Dopiero obecnie cała ta zbrodnia ża 
stała dzięki przypadkowi wyjaśniona i na 
stapiło ponowne aresztowanie Katarzy” 


Zza parę 
| bli ze starych skrzyń jest wynalazkiem |skrzyń i zrokić sobie z nich jeszcze mo 


tak jakby | 


wóz i przewiezie bez obawy o uszkodze | 
niu cennego mebla do nowego mieszka | 
nia, | 

A w nowem mieszkaniu można kupić 
złotych kilkanaście nowych 


dniejsze. ładniejsze i efektowniejsze me ! 
ble. 

Słowem, ten pomysł ze skrzyniami 
bardzo mi przypadł do gustu. Bardzo | 
chętnie będę spał w łóżku ze skrzyń. © 
ilẹ tylko będą dostatecznie szerokie i wy | 
stane miękkim materjałem. Jedzenie na 
skrzyni może być jeszcze przyjemniej- 
sze niż na stole, jeśli tylko na skrzyni bę | 
dę jadał kawior į pił koniak. a na stole | 
jadł kaszankę i pił wode- Jest to tem waż | 
niejsze, że mając meble ze skrzyń można 
spokojnie kupowaś sobie wytworne ko 
lacje, nie majac już obowiazku odkłada | 
nia pieniędzy dla wierzycieli, którzy mi| 
i tak nic nie moga zrobić: 

Gdy tylko komornik. sprzeda mi z li 
cytacji moje obecne meble, zaraz sobie 
funduję meble ze skrzyń i wtedy nie groź 
ny mi będżie najgroźniejszy weksel. 


AWANTURA. 


wystrzał rewolwerowy. 
Usiłowała popełnić samobójstwo strze 
lając sobie w pierś młoda dziewczyna w 
której towarzystwie Anerbach powrócił 
w nocy do hotelt 
Wezwano pogotowie. W ciężkim sta 
mie przewieziono ją do szpitala św. Ja- 


| kóba. Była to Halina Rożkiewiczówna 


lat 20. 

Jak się dowiadujemy Rożkiewiczówna 
znajdowała się w b. ciężkich warunkach 
materialnych. Ponadto przeżyła osta- 
tnio dramat miłosny. Jak można sądzić 
z zamiarem odebrania sobie życia nosiła 
się jeszcze przed poznaniem Auerbacha 
Dłatero też prawdopodobnie tak łatwo 
zawarła z nim znajomość na wiicy. przy 
jęła zaproszenie do jednego z lokali noc 
nych na ul- Mickiewicza. gdzie bawi- 
ła sie 


d 


Wesołanocismutny świt 


STRZAŁ W POKOJU KOMIWOAZERA, 


do późna w nocy. 

Dużo tańczyła, jeszcze więcej pita. lec 
nie zdradzała objawów zamroczenia 4 
koholem. Natomiast wesołość jej wydź 
wała się sztuczna- Nie ulega zdaje się 
wątpliwości. fż w czasie zabawy Wie 
mzyła, iż bawi się po raz ostatni w ŻY* 
ciu. 

Podczas pobytu w restauracji dowić 
działa się od Auerbecha. że polada przy 
sobie rewolwer. To widocznie zadećł 
dowało o jej dalszem postępowaniu. P3 
stanowiła zawładnąć rewo!werem. BY 
odebrać sobie Życie Í prawdopodobnie 
w tym celu zgodziła się po opuszcze 
nocnego lokalu spędzić resztę nocy W 
iego pokoju. 

Około godziny 6 nad ranem. kiedy 
Auerbach pograżony był w głębokiem 
śnie wybrała z kieszeni jego broń i 

strzeliła sobie w pierś. 

Auerbacha narazie zatrzymano lec 
pó wyjaśnieniu okoliczności wypadki 
zwolniono z aresztu. Stan desperatki 
bardzo cieżki, lecz nie jest wykluczom 
możliwość uratowania iei życia- 


RADJO-KĄCIK. 


DZIŚ, dnia 25 ziernika wieczorem: 
SZYN. 

515 Przegląd giełdowy 

525 Wiadomości o eksporcie polskim 

5.30 Muzyka z pi 


t 
Rachmil Rubinstein. wlasciciel małe | 16.00 Pogadanka dla chorych — ze Lwowa 


go sklepiczku przy ul. Kilińskiego nie | 
wpadł jeszcze na pomysł sprzedaży sta |! 
rych skrzyń na nowe meble, a zrobił co | 
jako 17.15 Minuta poezji 


innego: sprzedał stary chleb 
świeży. 
Ten zwyczaj spowodował niemiłe zaj 
ście, które miało przebieg nastepujacy: 
Do sklepiku Rachmila przyszedł Chaim 
Rajzman: aby kupić kila świeżego chle- 
ba. Gdy Chaimek przyszedł do domu i za 
czął jeść, stwierdził, że chleb fest bardzo 
stary. Nie tak stary jak świat. ale wystar 
czająco stary. lak na jednego Chaima. 
Zabrał tedy chleb spowrotem i uda! sie 
do sklepu. Tutaj nafpierw Rachmffowi na 
wymyślał, a następnie złapał jednokilo- 
wy odważnik i wzyrzna! nim w łeb Rach 
mila. tak że wyskoczył mu na owym łeb 
ku wielki guz s 
Sąd Grodzki skazał Chaima Rajzmana 
na 1 miesiąc areszty y zawieszeniem wy 
konania wyroku na dwa lata: 


Jerzy Krzecki- 


Z emniaki z proszkiem nasennym. 
WYKRYCIE ZBRODNI PO 13-$TU LATACH |, 


ny Nawrot, która w rok po śmierci swe 
go męża wyszła zamąż za swego kochan 
ka Marcina Dykla. Obecnie przyznała 
się ona w zupełności do winy 
i opisuje cały przebieg zajócia 7 1922 r. 
Jeszcze przed wyjściem zamąż za Na 
wrota utrzymywała stosunki z Dyklem. 
Dzięki jej namowom ożenił się Dykiel z 


jej siostrą, która w roku 1919 umarła. Od | mmm 


lego czasu odżyły na nowo stosunki mię 


16.15 Koncert ze Lwowa 

16.45 Chwilka pytań — dla dzieci starszycn 

17.00 Reportaż z polskiej wystawy pływają- 
cej w Chinach — inż. L. Schmoraka 


17.20 Recital śpiewaczy Ady Lenczewskiej - 
Sławińskiej 

17.40 Muzyka z płyt 

17.50 Poradnik sportowy 

18.00 Koncert kameralny 

18.30 Pogadanka aktiralna 
40 Życie kulturalne i artystyczne stolicy 

18.45 Piosenki z płyt 

10.00 Skrzynka rolnicza 

12.10 Program na dzień nastepny 

19.20 Koncert reklamowy 

19.35 Wiadomości sportowe lokalne 

19.40 Wiadomości sportowe ogólne 

19.50 Biuro Studjów rozmawia ze stuchacza- 
mi P. R. 

[20 00 Monolog aktualny 

2040 Przerwa 

20.15 Koncert orkiestry instrumentów dętych 
(z Berlina) 

21.00 Dziennik wieczorny 

21.10 Obrazki z Polski współczesnej 

21.15 Muzyka filmowa w wykonaniu orkie- 
stry P. R. 

22.30 Obecny stan misyj katolickich na świe- 
cie — odczyt 

22.45 Muzyka z płyt 

928.00 Wiadomości meteorologiczne dla ko- 

munikaicii lotniczej 

05—23 30 Muzyka z płyt 


ŁÓDŹ, jak Raszyn, z wyjatkiem 


13.35 Muzyka z płyt 
| 15.12 Przegląd giełdowy łódzki 
18.20 Muzyka z płyt 


18.80 „Renesans łódzkiej sceny” — wywiad 
! red. M. Jagoszewskiego z dyr. Wroczyń- 
skim 


118.40 O wszystkiem potroszku 
| 18.45 Muzyka z płyt 


— nn me 


19.10 Program na dzień następny 
19.20 Koncert reklamowy 
19.35 Wiadomości sportowe lokalne 


SOBOTA, dnia 26 październik» 
RASZYN. 
6.30 Pieśń poranna 
6.33 Pobudka do gimnastyki 
6.34 z ayea 
6.50 Muzyka z płyt 
w Or a godz. 7.20 Dalennit 
oranny 
„DO Program na dzień bieżący 
1.55 Parę Informacy 
„00 Audycja dla szkół 
10 Przerwa 


l 
1208 Dziennik południowy 

12.15 Koncert popołudniowy z płyt 

13.25 Chwilka dla kobiet 

138.30 Przerwa 

1430 Muzyka lekka w wykonaniu orkiestry 
A. Furmańskiego 

„00 „Goście* — opowiadanie 

5 Przegląd gietdowy 

5 Nasz handel morski 

Koncert z Poznania 

Lekcja języka francuskiego 

Recital skrzypcowy Teod. Kleinman 
Skrzynka techniczna 

„Cała Polska śpiewa” 

Polska wystawa pływająca w Japoni 
eportaż) 
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świat naszych zwierząt — pogadanki 
Poznania 

50 Pogadanka z Wilna 

„00 Teatr Wyobraźni ze Lwowa 

30 Przegląd wydawniętw 

18.40 Pogadanka społeczna 

18.45 Muzyka z płyt 

19.00 Przegląd wydawnictw rolniczych 
[19.10 Program na dzień następny 
19.20 Koncert reklamowy 

az Wiadomości sportowe lokalne 
19. 

4 
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ma kok pi 
0001 


40 Wiadomości sportowe ogólne 
9.50 Pogadanka aktualna 
00 Audycja muzyczna ze Lwowa 
45 Dziennik wieczorny 
20.55 Obrazki z Polski współczesnej 
21.00 Audycja dla Polaków z zagranicy 
121.80 „Wesoła Syrena" 
22.00 Kapela kujawska 
22.30 Z oper włoskich — płyty 
23.00 Wiadomości meteorologiczne dia K? 
munikacji lotniczej 


dzy Nawrotową a Dyklem. Nawrotowa | re Nawrot zjadł į poszedł spać do stodoły 
czuła nieprzezwyciężony wstręt do swe| Po 2 godzinach przyszedł Dykiel i 
go moża i znienawidziła go | podpalił stodołę poczem zbiegł do swego 

; ą PiS r i í i k łyt 
Mając na uwadze współżycie ze swoim | domu, gdzie położył się spać. bv mieć 1428 Przeglad "glekdowy łódzki 
kochankiem uplanowali wsnrólne usunię- | alibi. Katarzyna Nawrot zamknęła drzwi 1830 Pogadanka p.t. „Odkopane wieki” © 


28 30—24.00 Muzyka taneczna w wykon] 
niu małej orkiestry P, R. 
Łódź, łak Raszyn, z wyjątkiem: 


cie męża iako tego. który im stał na prze 
szkodzie. W tym celu Dykiel postarał się 


|< Nawr by go podała meżowi z kola- 


stodły i wróciła do domu. 
Wykrycie zbrodni po 13 latach 


wielką sensację. 


i  wygł. Grzegorz Timofiejew 


wvwy 18.40 „Wystawa Tow. Kropla Mleka" 4 


pogadanka, wygłosi St Marzyńska 
18.45 Muzyka z płyt 


Dykla oraz ówczesną 19710 Program ni dzień następny 


cia. Nawrotowa otrzymany proszek wsv | Nawrotowa a obecnie Myklową areszto 19.20 Koncert reklamowy 


pała mężowi swemu do ziemniaków, któ 


wano i odstawiono do wiczienia. 


1935 Wiadomości sportowe lokalne 


S, FRITZ. 


W wagonie kolejki pałmiejsk o; 


— Jak żle wygląda znów dziś biedna pa- 
ni Kgrblerl — odezwała się pani Sommer- 
huber do panl Brandmayer, wskazując na u- 
braną z prostoią damę, która, wsparta na ra- 
mieniu córki, z trudem wchodalła do wago= 
nu. — Bardzo to ładnie ze strony pana do- 
ktora, że śpieszy jej zawsze z pomocą | ustę- 
puje swego miejsca natychmiast. 

— Tak. Ale co8 mi się widzi, że „Bóg za- 
płać” za to słyszy chętniej z ust młodej, ani- 
żeli starej, Czy uważała pani, że nie spuszcza 
dziewczyny z oka. 


— Przecież ślepa mie jestem od urodzenia, 
bym nie miata widzieć iż zakochany jest po 
uszy w małej. Nie ña naszą cześć chyba stró! 
się pan doktór w nówy cyllnder i piękne kra- 
waty w błękitne centki. 

Mówiąc nawiasem, „pan doktór” nie po- 


kazywał obu paniom nigdy swego dyplomu, 


ale okulary na nosie i powaga, z jaką się 


zawsze nosił, były w danym wypadku decy- 


dujące. 
Panie Sommerhuber i Brandmayer, 


pierwszej młodości kobiety, od wielu jnż iat 


dzień w dzień o godzinie siódmej włeczorem 
wsiadały do jedynego wagonu kclejki pod= 
miejskiej, idącej ze Stubenringu do Erzberg, 
gawędząc po drodze o zmartwieniach; w mia 
sieczku z kupcami, w domu ze służbą, o po- 
lifyce, drożyżnie na rynku, powieści, wycho- 
dzącej w ulubionym dzienniku i t. p. Ale naj- 
| ważniejszym tematem rozmów były stałe co- 
| azienne wydarzenia w wagonie. 

Przeż szereg tygodni nie byłó żadnych 
zmiań w sytuacji: Pan doktór wsiada? regu- 
larnie w Stubenringu, Gucia zaś ze swą ma- 
tka na następnym przystanku. Siły z dniem 
każdym opuszczały biedną panią Kśrbler, 1o- 
sła natomiast troskliwa opieka pana doktora; 
nigdy jednak trójka nie zamieniła słowa ze 
sobą. Panie Sommerhuber | Brandmayer zato 
codziennie pylaly panią Körber o zdrowie, 
ctrzymując stale w cichej odpowiedzi bezna- 
dziejne: „Dziękuję, niedobrze”. 

Pewnego dnia szepnęła ciszej nieco, aby 
jej Gucia nie słyszała: „Ach! czuję się tak 
źle dzisiaj! Zdaje mi się, że jutro nie będ 
| juź mogła towarzyszyć Guci, a tak niechętnie 
| pozwalam jej jeździć samej 

— Niech pani będzie spokojna, dobra pani 
Kärbler — odezwała się pani Sommerhuber- 


nie-| my się zacpiekujemy panienką w wagonie 


— jak oka w głowie strzec jej będzie- 


my — dodala pani Brandmayer. 

Pani Körbler, wzruszona, szepnęła, ści- 
| skając obu dłonię: „Bóg zapłać!”, 
| Biedaczka nie omyliła się: 
|jutrz sama wsiadła do wagonu. Panie Som- 

merhuber i Brandmayer wzięły ją wnet mę- 
dzy siebie, pytając troskliwie o matkę. Ze 
łzą w oku oznejmiła im Gucia, że matce jej 
pogorszyło się bardzo tej nocy. 

Pan doktór milczał, jak zwykle, choć 

wzrok jego, ufkwłony w Gucię, by: pełen 
współcztcia, Pani Sommerhuber szepnęła 


Gucia naza- | było jej ani nazajutrz, 
| Czwartego wreszcie ukazała się w grubej ża. 


stępnym przystanku z wagonu. 

Znów kilka tygodni minęło, aż jednego 
wieczoru Gucia nie zjawiła się wcale. Nie 
ani na trzeci dzien. 


łobie i z oczami zaczerwienionemi od płaczu. 


— Nie wtrącajmy się — odparła P 
Brandmayer z lagodnym uśmiechem na © 
stach — czy nic wiesz, moja pani, źe pso: 
Amor znieść nie może, ,kiędy mu kto w Í 
figlach bróżdzi! Ufam tej młodej parze. 
| Następny tydzień, podczas którego 


— Wczoraj pochowaliśmy mamę — od- | dzi !udzie nie zjawiali się wcale w wag 
parla drżącym głosem na pelne smutku py- | był bardzo dla biednej pani Brandmayer 


tające spojrzenia obu pań I pana doktora =- 
zostawiła mnie samą na świecieł 


ki. Nie dość bowiem, że sama wyrzućh 
sobie w duchu pobłażliwość swoją, mu 


Pan doktór szepnął do niej tymczasem kil. j słuchać przytem szpileczek pani Somme” 


ka słów, które tak silne wywarły na sierotę 


wówczas dó swej przyjaciółki: „Mógłby €o- | wrażenie, że zalała się tzami 


prawda zapytać małą o zdrowie matki. Gdy- | 


bym od czasu do czasu nie słyszała, jak żąda | 


[biletu od konduktora, myślałabym, że jest 
| wiemową”. 

„To nie dowód, aby miał złe serce — 
wzięła go w obronę pani Brandmayer — jest 
tylko nieśmiały z natury prawdopodobnie”. 

Zaraz nazajutrz jednak obie panie zmie- 
|niły o panu doktorze zdanie zupełnie. Skoro 
bowiem jeden z tych młodych ludzi, co lubią 
w mętnej wodzie ryby łowić, przysunął się 
|do małej z podejrzanym komplementem na 
| vstach, „pan doktór” — nim opiekunki zdą- 
żyły wdać się w sprawę — osadził chłystka 
w tak energicznych słowach na miejscu, że 
przedsiębłorczy młodzieniec ulotnił się na na, 


Następnego dnia | innych doktór i Gucia 
rozmawiali z sobą ciągle. 

Sierota była zawsze bardzo uprzejmą 
względem obu opiekunek, ale nie martwiła 
się, jeśli nle było dla niej miejsca w bezpo- 
średniem z niemi sąstedztwie; z biegiem czasu 
zaś jeśli i było nawet, nie śpieszyła korzystać 


|zeń: tego bowiem, co pan doktór mówii dv 


Guci, nikt inny prócz niej nie pewinien był 
słyszeć 

— Kochana pani Brandmayer — odeżwa- 
ła się pewnego dnia pani Sommerhuber do 
przyjaciółki — czy mamy pozwolić na ten 
nieprzystojny flirt? Przypomnij pèni sobie o 
słowie, które dałyśmy nieboszczce pani Kör- 
bler! 


huber, które nie miały końca, Ósmego d 
wreszcie ostatnia oznajmiła: 

— Ja nie chcę, kochana pani Brandmayth 
cdpowiadać w niebie przed ś.p. pąnią 
bier, i jeżeli tych dwoje nie zjawi się 
w wagonie, dam znać do policji, | 

dyw dzień wszakże, który pani Somme” 


|huber wyznaczyła dla czynnego wystąpief 
| był dniem świetnego triumfu dla pani Bra 


mayer. W tem miejscu bowiem, gdzie $ 
doktór wsiadał sam dotychczas, zjawił się 
Gucią pod rękę, i pani Sommerhuber, Lod 
wszy jej w oczy, uścisnęła dłoń swej przy” 
ciółki, jakądyby ją o przebaczenie proszę”! 
gdyż czysty blask błękitnych źrenic opowie” h 
da iak wyrażnie o kościele, kapłanie i ślub 
nych obrączkach, że zbytecznem było u 
potwierdzenie radosnego faktu, Tium. J 
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SPORT. 


DE 
RAE 


W zawodach finałowych o wejście do Li Stan tabeli przedstawia się obecnie na- 


gi, jak wiadomo, walczą trzy drużyny: ślą- stępująco: 

ski Dąb, Iwowscy Czarni i krakowskie Pod- gier. st. pkt. st. br. 

górze. 1. Dąb 1 2:0 2:1 
2. Cżarni 2 2:2 3:3 
3. Podgórze 2 2:2 3:3 


MECZ REPREZENTACYJ SZKOLNYCH , 

ŁODZI I WARSZAWY. W najbliższą niedzielę odbędzie się 

W najbliższą niedzielę o godz. 12-ej od| Katowicach mecz pomiędzy Dębem a Czar. 

będzie się w parku szkolnym im. Sobieskie nymi. Mecz ten może mieć decydujące zna- 
go miecz reprezentacyj szkolnych Łodzi  j| czenie dla stanu rozgrywek. 

Warszawy w hazenie i szczypiorniaku. 


MECZ ZRUĄUKNJĄ DEFINITYWNIE 


AE E) dochodzi do skutku. 


Polski Związek Piłki Nożnej otrzymał list munja. Mecz zatem definitywnie dojdzie do 
od rumuńskiego Związku Piłkarskiego,  w|skutku, Skład polskiej reprezentacji ustalo- 
którym ten ostatni wyjaśnia sprawy finan-| ny zostanie w najbliższych dniach. 


CYDUJĄCY MECZ 


Stan zawodów o wejście do Ligi, MM 


w 


sowe w związku z meczem Polska — Ru- 


Najlepsi tyczkarze Euro 
EMI REKORDOWY $KOK O$$OLINĄ, 


W Moskwie Ossolin poprawił rekord so- 
wiecki w skoku o tyczce na 4.15 metrów. 
W ten sposób wymieniony zawodnik wraz 
ze Szwedem Ljungbergiem wysunęli się na 
czoło europejskich tyczkarzy. 

Na drugiem miejscu znajduje się 

Polak Sznajder, 
który, jak wiadomo uzyskał wynik 4.14 m. 
trzecie miejsce zajmuje znowu Rosjanin Ra 
jewski wynikiem 4,08 m. Na czwartem miej 


Kto inkasuje pieniądze 
wygrane, 

Dnia 22 bm, wylosowana została główna wy 
grana I-ej Klasy d4-ej L>terji Państwowej w 
kwocie sto tysięcy złotych. Padła ona na numer 
64.836, zakuplony w jednej z kolektur warszaws 
kich. Lo ten był w posiadaniu szeregu osób, jed 
ną ćwiartkę posiadała pani, M., zamieszkała w 
Stanisławowie, druga ćwiartka była wspólną włas 
nością 18-tu pracowników wojskowych Warszta 
tów Balonowych w Jabłonnie; W imieniu wszyst 
kich całą kwotę podjęli pani Wanda Głowacka | 
Leonard Dobrowolski, 

Trzecią ćwiartka należała do p. J: B. w Wil 
nie, właścicielem zas ostutniej okazał się p. L. 
Pines, zamieszkały w Warszawie przy ul. Dziel 
nej 29, I tak jeden los uszczęśliwił cały szereg 
ludzi w różnych stronach Polski, 

Ogólne zaciekawienie budzi, kto też wygruł 
nowowprowadzone dzienne dwudzlestopięciogy 
sięczne wygrane? O niektórych z nich już wiado 
mo, Plerwsza z tych wygranych padła na nttmer 
183.607 Podziel! się mią w całości mieszkańcy 
Wilna: urzędnik prywatny p. M. Ż., który pysia 
dm ćwiartkę, drugą miał p. L, Epsztajn, pracow 
nik fryzyjerski firmy M. Cejkiński, trzecią lekarz 
dr, B. wkońcu p. Jan Żylewicz, plutonowy 3-Z0 
bataljonu saperów, Bardzo charakterytyczne Jest 
to, że plutonowy Żylewicz zdecydował się poraz 
plerwszy w życiu nabyć dla siebłe Świartkę losu 
I uczynił to zaledwie na kilka dnl przed samem 
cląrnieniem 1 zaraz szczęście mu d>plsało. 

Inne wygrane dzienne padły w różnych stro 
nach Polski I tak: w Tarnopolu na nr. 7.827, w 
jednej z kolektur Iwowskich na nr. 16.467, a fe 
den los przypadł Warszawie (70.140). 

Należy dodać, że clągnienie Il-ej klasy obes 
ne] Loterj! rozpoczyna się już 15 Istopada. Nale 
žy więc już myśleć o odnowieniu losu do toj 
klasy. 


KOMUNIKAT 


WAGONS LITS |CO0OOK 


Piotrkowska 68, tel. 170-70 1 170-77 


Bilety Lotnicze 


do Bukaresztu 


Wycieczka 3 dniowa. — Odjazd 31 b. m. 


do Wiednia 


71 14 dniowa 


do Ziemi Świętej 


Przejazdy indywidualne 


do Ameryki 


okrętem „P łsudski”, | 


———— 


po 4.02 m. przed Czechem Morajsem 
4.01 mtr. 


—:0: — 


CELOWA OSZCZĘDNOŚĆ! 


Wydatek, związany z przyrządzeniem 4o- 
brego rosołu, zmusza niejednokrotnie panią 
domu do ograniczenia się w zakupach nie” 
mniej ważnych środków żywnościowych. — 
Jedno i drugie nie zawsze można podać ze 
względu na zbyt poważny koszt, Lecz jeśli 
do przyrządzenia rosołu weźmie się doskona- 
łe kostki buljonowe KNORR, zawierające eks- 
trakt mięsny, pozwolić sobie można na za- 
kup większej porcji mięsa lub jarzyny czy 
deseru. Rosół z kostek buljonowych KNORR, 
który podać można również z makaronem, 
lanemi kluseczkami it. p. smakuje tak samo 
dobrze jak naturalny, a jest przytem żnacznie 
tańszy, gdyż 3 kostki kosztują tylko 20 gr. 
Kostki buljonowe KNORR zużyć można także 
do polepszania i wzmacniania smaku SOSÓW, 
sałat, jarzyn i t. p. 


TRZEBA SIĘ ZDECYDOWAĆ... 


, Aparat, który przewidział niczdecydowa= 
nie się przeciętnego człowieka i jego obawy 
o przyszłość radjoaparatu, ukazał sę na fyn 
ku. Ma wiele lat przed sobą, zanim nowe wy 
nalazki mogą go strącić z piedestału,. Juz 
teraz niezdecydowani mogą być spokojni. że 
w ciągu najbliższych kilku dobrych lat apa 
rat będze służył wiernie i niezmiennie. Nowy 
radjoodbiornik z krajowej fabryki Telelun 
ken nosi mik SPECIAL. Dogadza on naj 
bardziej wybrednym, należy do aparatów naj 
wyższej klasy 8-4 lampowców, o głośniku dy 
namicznym, o pełnym zasięgu europejskim i 
zamorskim, Piękny, czysty, naturalny ton, no 
wa linja skrzynki, powodująca nieznaną doty 
chczas modulację głosu—oto zasadnicze zar 
ty nówego aparatu SPECIAL Telefunken, 1 
jeszcze jedną ważną zaletę posiadają nowe 
aparaty, taniość, dostępność dla szerokich 
sfer, Jednem słowem — doczekaliśmy si 
Dalszych obaw niema, Aparat SPECIAL posu 
nie sprawę radjową naprzód o wiele tysięcy 
nowych abonentów, 

—0: 0:— 


MISTERJUM RELIGIJNE W TEATRZE 
MIEJSKIM W ŁODZI. 


Teatr Miejski wystąpi w najbliższym 
czasie ze wspaniałem misterjum Hoffman- 
stahla „Każdy człowiek”. 

Prototyp „Każdego człowieka* powstał 
już w XV wieku w Anglji pt, „Everyman“ 
przetłumaczony potem na wiele języków. 

Hoffmanstahl przejął z „Everymana* 
tekst początkowy | końcowy, rozbudował 
zaś partje środkowe. W tem też opracowa- 
niu „Każdy człowiek" grywany jest rokro- 
cznie latem na tle starej katedry  Salzbur- 
skiej, z udzialem najznakomitszych artystów 
Burgtheater, Festival ten odbywający się 
pod protektoratem arcybiskupa Salzburga 
ściaga tłumy widzów z całego świata. 

Również | w Łodzi Iimponulace widowi- 
sko to wystawione z ogromnym nakładem 
pracy I z udziałem olbrzymich tłumów sta- 
tystów wystawione zostanie również przy 
poparciu czynników Władz Duchownych o- 
nez Diecezjalnego Instytutu Akcji Katolic- 
klej w Łodz. Premiera odbędzie się dziś w 
eniu 25 października o godzinie 8 min. 30 
wiecz. 


Tylko zł. 2, 50gr. 


miesięcznie 
kosztuje abonament „ECHA* 
z odneszeniem do domd 


Prenumeratę zamawiać można od każdego 
dnia miesiąca. 
Adres: 


awirki 2 (Karola) lub tel. 102-28, 
lub Piotrkowska 11, tel. 102-29, 
Przy odbiorze w administracji Żwirki 1 


(Karola) lub Piotrkowska 11 pronumera*” 
ta wyzżosi tylko 2 zł, 10 gr. 


Reklama podnosi kulture i dobrobyt kraju! 


(AL 


tk znajdują się Niemcy Hartmann i Mitller 


ECHO 


Sport w kilku słowach. 


W najbliższą niedzielę 27 bm. odbędzie 
się na boisku Widzewa o godz. 14.15 drugi 
finałowy mecz o tytuł mistrza łódzkiej kla- 
sy B między Widzewem II a Burzą. Mecz ten 
odbędzie się za sezon 1934-35 roku Burza, 
która walczy już o mistrzostwo w klasia A 
i która zdobyła mistrzostwo klasy B za rok 
1934-35 nie rozegrała jeszcze Urugiego me- 
czu o tytuł mistrza z mistrzem rezerw A-kla 
sowych Widzzwem II. 

Spówodu z''ętych te, vinów meci ten do- 
piero obecnie urchodzi de skutku, przy:zżem 
pierwsze spotkanie w Pabjanicach zak»iszy 
ło się wynikiem remisowym 4:4. 

Również w nadchodzącą niedzielę 27 bm. 
jodbędzie się o godzinie 11-ej przed po*. pier 
wszy finałowy mecz o tytuł mistrza kl. C. 
na 1934-35 rok między WKS II a KP Zjedno 
czone Il. Mecz ten odbędzie się na boisku 
Union-Touringu przy ul. Wodnej. 

Ostatni mecz Mgowy, który odbędzie się 

w niedzielę w Łodzi między ŁKS-em a Cra- 
covia na stadjonie przy Al. Unji został prze 
łożony na przedpołudnie I rożpoczńle się o 
godzinie 1l-ej. Mecz ten zostanie poprzedzo 

ny przedmeczem juniorów ŁKS-u | WKS-u, 
który rozpocznie się o godz. 9,30 rano. 


Cracovia przyjeżdża do Łodzi w swym 
najsilniejszym składzie, a mianowicie: Paw- 
łowski, Pająk, Doniec, Lasota, Grenberg, Bia 
lik Zembaczyński. Malczyk. Kossok Kisieliń- 
ski Pstrąg. Mecz zapowiada się b. ciekawie 
gdyż krakowianie zagrożeni są b. poważnie 
spadkiem z Ligi przygotowują się do meczu 
niezwykle starannie | za wszelką cenę będą 
usiłowali odnieść w Łodzi zwycięstwo. 


Z drugiej strony ŁKS-owi również zale- 
ży na wygraniu meczu, by poprawić swą 
pozycję w tabeli. Prawdopodobnie w ŁKS-ie 
wystąpi Fliegel, który od meczu z Ruchem 
musiał pauzować wskutek silnej kontuzji. 

Międzynarodowa Federacja Bokserska za- 
proponowała zarządowi PZB zorganizowanie 
eliminacyjnego turnieju bokserów  europej- 
skich dla wyłonienia drużyny na mecz Euro 
pa—Ameryka w roku przyszłym. W turnieju 
tym wzłęłoby udział 32 zawodników z Pol. 
de Niemiec, Węgier, Belgji, Włoch i Szwe- 
cji. 


ATEM Fi ARS ZZ PP r a ZDZ 


CAŁA ŁÓDŹ NA WYSTAWIE 
„Opieka nad dzieckiem i miodzieżą* 


Łódź dotychczas nie posiadała tak po» 
ważnej imprezy spolecznej, jaką będzie li-- 
stopadowa wystawa p. n. „Opieka nad dzie 
ckiem i młodzieżą w Łodzi i w wojewódz- 
twie łódzkiem". Obszerne sale Banku Han- 
dlowego przy ul. Al, Kościuszki zmienione 
żośtały w świat dziecka i młodzieży. Inży-- 
ńlerowie 1 architekci pracują nad artystycz= 
nem rozplanowaniem stoisk, Sztab techni- 
ków wykańcza plansze zestawienia statysty 
czne oraz łączy w całość to wszystko, co 
ma dokładnie obrazować dorobek Łodzi w 
dziedzinie opieki mad dzieckiem i młodzieżą 
| Otwarcie wystawy nastąpi dnia 1 listopada 

rb. o godzinie 1 popołudniu w obecności 
przedstawicieli władz państwowych, miej- 
skich, świata lekarskiego | reprezentantów 
społeczeństwa. Przewodnikiem po wystawie 
będzie specjalny katalog. lustracja bė- 
dą odczyty i prelekcje, wygłaszane przez le 
karzy, specjalistów, wychowawców. 


KURS OBRONY PRZECIWGAZOWEJ. 


W lokalu Polskiego Powszechnego To-- 
warzystwa Farmaceutycznego Okręgu Łódz 
(kiego „przy ul. Piotrkowskiej 120 w sobotę 
został zakończony pierwszy kurs obrony 
przeciwgazowe] dla farmaceutów z terenil 
całego województwa. Po szeregu wykładów 
z chemii, toksykologii gazów bojowych, ra- 
townictwa itp. oraz po złożeniu egzaminu 
przed komisją absolwenci w liczbie 73 o. 
sób otrzymali odpowiednie świadectwa z 
ukończenia kursów, i 

Wieczorem zebrali się w komplecie 
członkowie Komitetu Organizacyjnego, wy- 
kładowcy oraz absolwenci, Władze Woje- 
wódzkie reprezeńtował naczelnik Wydziału 
Zdrowia Publicznego dr. Skalski oraz prze- 
wodniczący Komisji Egzaminacyjnej Insp 
farmaceutyczny mgr. M. Marcinkowski. Po 
przemówieniu nastapiło rozdanie świadectw. 
W dniach 22-go | 23-go bm. zostaly o- 
twarte dwa takież kursy dla farmaceutów 
zamieszkałych na terenie m. Łodzi. 


CIEKAWY ODCZYT. 


Zarząd Koła Ogólnego Związku Podofice 
rów Rezerwy RP w Łodzi komunikuje podoii 
cerom rezerwy, że w dniu 26.10 1935 r. o 
godz, 19 w lokalu Związku ul. Żwirki 8 od 
będzie się odczyt n, t. konflikt włosko-abisyń 

ski, jego istota i wpływ na zagadnienie ogól 
no—europejskie. 

Zrzeszonych członków, jak również sympa 
tyków na powyższy odczyt zaprasza Zarząd 


a NĄ 


„MAŁY PUŁKOWNIK” W GRAND - KINIE 


Do najpopularniejszych gwiazd filmowych 
należy obecnie 6-letnia Shirley Temple, Każ 
dy jej film cieszy się wielkiem powodzeniem, 
każda jej nowa rola budzi entuzjazm i za- 
chwyt. 

~ Tym razem Shirley jest „małym pulkôw- 
hikiem”. Stwierdzić należy ż radością, ze 
Shirley staje się coraz lepszą artystką. 

| Partnerem Shirley jest tym razem aktor 
|charakterystyczny wysokiej klasy, Lionel Bar 
rymore. Gra on rolę dziadka Shirley. Niektó- 
re sceny pomiędzy dziadkiem a wnuczką są 
doskonałe. 

Popisuje się również Shirley w trudnych 

pas” tanecznych. Jedna z tych scen, wy kto- 
rej stary sługa — Murzyn uczy ją tańca na 
‚schodach — jest perelką pomysłowości i hu- 
|moru. Zabawne środowisko czarnych dosko- 
nale służy Shirley Temple, a towarzystwo 
Lionela Barrymore dodaje bodźca tej nau- | 
młodszej artystce amerykańskiej, 


— Mecze z Finiandją lub Szwecją projex 
tuje zarząd PZB na grudzień lub styczeń w 
Polsce, 

Zarząd PZB podtrzymuje nadal starania 
odnośnie zorganizowania w r. 1937 mis 
strzostw świata. 

Wicemistrz Łodzi w hokeju, Triumf roz- 
wiązał swą sekcję hokejową I! wszyscy za- 
wodnicy wstąpili do Union Touringu. 

Seżon sportów letnich „jak lekkoatletyka 
kolarstwo, gry sportowe na boiskach, już 
się kończy i Łódź rozpoczęła przygotowa-- 
nia do zbliżającego się sezonu sportów zi- 
mowych. 


—o:0:0— 
BELGJA MA JUŻ TRZY SZTUCZNE TORY 
LODOWE. 

W Brukseli został otwarty trzeci sztu. 
czny tor lodowy. Jest to największy tor w 
Belgji posiadający 2.500 miejsc siedzących 
na tybunach. 

—:0:— 


KOMUNIKAT 


Polskiego Bimi Podróży „„.ORBIS” 


w Łodzi, Piotrkowska 65. 


"Wycieczka turystyczna 
do Budapesztu i Wiednia 


Cena zł. 195,— obelimuie wszystkie 
świadczenia 


Wycieczki do BRUKSELI 


Wyjazd 26. X. 1985 r. 


SZTOKHOLMU 


29. X. 35 r. 


Wycieczki 
morskie do 
Wylszd z Gdyni 


silety ulgowe 
na koleje zagraniczoe 


KARTY OKRĘTOWE 
i Bilety LOTNICZE 


Bilety do wagonów sypialnych 


Wycieczki lotnicze do Berlina, Sofji, 
Bukaresztu w poniedziałki | środy 


Wyjazdy do Z. 5. R. R. 


Informacje i zapisy 
w P. B. P, „ORBIS” oddz. w Łodzi 


WIECZÓR DYSKUSYJNY. 


Dziś o godzinie 20-ej w sali gimn, ż. Pet 
kowskiej i Macińskiej przy ulicy Wóleżańś 
kiej 55 odbędzie się wieczór dyskusyjny na 
program którego złożą się wiadomości aktu 
alne z życia katolickiego, wygłoszone przez 
ks. prałata Szabelskiego, oraz odczyt ayr. 
H. Sutkowskiej na temat „Pochodnie Nero 
na™ H. Siemiradzkiego (studjum historjozofi 
czne z przezroczami.) 


ODCZYT W POLSKIEJ YMCA 
Dziś o godz. 20-ej Polska YMCA urządza w 
swym nowym gmachu przy ulicy Moniuszki 
4a, odczyt mgr. Fr. janowskiego n. t. „Daw 
niejsze kryzysy ekonomiczne w Łodzi' odczyt 
ten odbędzie się w małej sali gimnastycznej 
(l-szę piętro) Wstęp dla wszystkich. 
—o:0:0— 


„ŻONA ZA 1000 RUBLI” 
w kinie „Europa”. 


Niezwykle oryginalny i ciekawy film so 
wiecki. 

O ile egzotyka filmowa „przejadła się** już 
publiczności kinowej, o tyle film, którego 
twórcy potrafili dotrzeć do źródeł prymity- 
wu, ludzkiego, umieją wydobyć z nich cos, 
czego nikt dotychczas nie widział, potrafili 
wedrzeć się w samo sedno życia —. musi za- 
UNDEOMN A. 

Za tło filmowi „Żona za 1000 rubli” me 
służyły efektowne mury wytwórni filmowycn, 
lecz porywiste rzeki, barwne rynki i prze- 
bogata obyczajowość ludów kaukaskich. 

Film grany jest koncertowo, niezwykle 
realistycznie i prawdziwie. Aktorzy zdają ssę 


nie grać, lecz być prawdziwie wyrwanymi Z | 


życia. 


Chcesz miać dokładne 
informacje na rok 1936 


? 


znajdziesz je 


w Wielkim ILUSTROWANYM 


Kiążlowym Kalendarzu 


„ECHA 


NA 1956 ROK 


WYTWORNA OPRAWA 
BOGATE ILUSTRACJ 
INTERESUJĄCA TREŚĆ 
PIĘKNY PAPIER 
PRZYSTĘPNA CENA 


WINSZUJEMY 


Jutro; Ewarystowi 
Wschód słońca 6.17 
żachód słońca 16.25 
Długość dnia 10.08 
Jbvło dnia 6.47 
Tydzień 43 

——): ):0—— 
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Życie ekonomiczne. 


| BAWEŁNA, BTR, 
NOWY JORK: loco 11.85, październik 
10.98—11.00, listopad 10.97, grudzień 10.86 
LIVERPOOL: loco 9:05, październik 6.22, 
listopad 6.14, grudzień 6.11 l 
zadaj 9.07. październik 8.59, li- 
stopad 8.54, styczeń 8.28 3 
BREMA: loco 18.57, pażdziernik 12 25, 
grudzień 12.26, styczeń 12.28 
| 
i 


Waluty, dew zy i akcje 


Wahania kursów dewiz. 


Na zebraniu giełdy pieniężnej panował 
ńastrój zmienny przy ożywionych obrotach 
odchylenia kursów były stosunkowo niezna= 
czne. j 

Dewiza angielska podniosła się o 2 gr 
na funcie, Amsterdam zyskał 5 gr. na 100 fi. 
oraz Sztokholm — 10 gr. na 100 kor 

Paryż, Madryt i Nowy Jork —- kabel u 
trzymały się na niezmienionym poziomie, dla 
| pozostałych dewiż tendencja była słabsza. 

ruksela w porównaniu do oficjalnych noto- 
wań z dnia poprzedniego straciła 5 gr. na 
100 big., Berlin — 5 gr. na 100 mk. Pra 
ga — Í gr. na 100 kor. oraz Zurych — 5 gr. 
na 100 frankach szw. 


Papiery państwowe — niejednolicie, 


Zainteresowanie papierami pańctwowemi 
było dość duże, nastrój panował zmienny. 
| W przebiegu obrotów 38% Poż. Budowla 
na nie wykaząła odchyleń kursowych, Dola- 
rówka była tańsza o 25 gr., a wykie odcinki 
4% Poż. Inwestycyjnej podniosły się o 25 gr. 
| Pożyczki dolarowe kształtowały się zwyż 
i kowo. 6% Poż. Dolarowa podniosła się 0 
| 1.75%, a 7%. Poż. Stabilizacyjna o 0.75%. 

Listy i obligacje banków państwowych, 
jak również 5% Poż. Konwersyjna obiegały 
po cenach niezmienionych. 


PAPIERY PROCENTOWE. 
Budowlana serja I 40.75, Dolarowa se 
rja III 52.75, Inwestycyjna 111.00. Konwer 
syjna 1924 r. 67.00, Dolarowa 1919/20 78.75 
Stabilizacyjna 1927 r. 61.88, drobne 61.75 
LZ. Państw Banku Rolnego 83.25, LZ. Pa 
stwowego Banku Rolnego 9400 LZ. BGK, 
I-VII em, 83,25,  Obl. Kom. BGK. I êm 
94.00. Obi. Kom. BOK. H-H em. 83,25 Obl 
Bud. BGK I em. 94,00 Obl. Kom. BGK | 
em. 81.00 LZ. BOK H-VII em. 81.00 LZ BGK 
I eñ. 81.00 Obi. Kom, BOK ILIII i WN em. 
81.00, L. Z. Tow. Kred. Przemysłu Polskie 
go 79.06, 8% Przemysłu Polskiego 91.00 
Ziemskie w Warszawie 42,50, m. Warsza 
wy 60.50, m. Warszawy 1988 roku 52.75, 
Konwersyjna m. Warszawy 1926 roku 59.00. 
m. Łodzi 1938 r. 47.50 


Zmienne usposobienie dla akcyj, 
Zebranie giełdy akcyjnej miało przebieg 
ożywiony, przedmiotem tranzakcyj oficjal= 
nych było 6 gatunków papierów dywidenda 
wych. Ogólne usposobienie było niejednolite, 
przeważały jednak zwyżki kursowe. 
Bank Polski 92.00, Węglel 14.65, Liipop 
8.75, Norblin 41.50, Ostrowiec serja B 19.50, 
Starachówice 33.75 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 
WARSZAWA, 25. 10.—Urzędowa ceduła 
ieldy zbożowo - towarowej w Warszawie. 
gólny obrót wyniósł 8070 tonn, w tem ży- 
ta 427 tonn. Usposobienie spokojne. 
POZNAŃ, 25. 10. — Urzędowa cedula 
gieldy zbożowo = towarowej w Poznaniu, 
Ceny tranzakcyjne: żyto — 13.20 
Ceny orjentacyjne: żyto 13.00 — 13.25, 
pszenica 18.00 — 18.25, mąka żytnia nowe 
standardy, łącznie 7 workiem, gat. I maka 
wyciągowa 0-30% 21.25 — 22.00, mąka 
pszenna I gat. lit, A 0-20% 31.50 — 38.25 


Co nas po pracy rozweseli? 


Teatr Miejski — „Każdy człowiek” czyłł 
„Sprawa o śmierci bogatego człowieka” 

Teatr Popularny (ul. Ogrodowa 18),— 
Rózkoszna dziewczyna 

Adrla — Wyprawy krzyżowe 

Casino — Wacuś 

Corsa — Wesoła wdówka 

Czary Bar Micwa. ź 

Dom Ludowy — Przeor Kordecki, obrońca 
Częstochowy 

Europa — Żona za 1000 rubli 

Grand - Kino — Mały pułkownik 

Metro — Wyprawy krzyżowe 

Miraż — Akak 

Mimoza — 1) Stworzona do całowania; 
2) Zemsta pana X. 

Przedwłośnie —- Dwie Joasie 

Palace — Epizod 

Rakleta — Mała mateczka 

Rialto — Dziewczę z Budapesztu 

Sztuka — Niewolnica z Mandalay 

Zachęta — 1) Jej szampańska noc; 
2) Jestem zbiegiem 


Z w 


ZEE 


Co zgotować jutro na obiad? 


Zupa grochowa z grzankami, bef- 
sztyk z kartofelkami. Kompot z jabłek. 


L JASINSKI 


Składy prowadzone od 1870 r. 
w ŁODZI, ul. Andrzeja 10, tel. 168-56 
w ŁĘCZYCY, uł. Poznańska 30, tel. 125 


Polecają pierwszej jakości: 
CEBULKI kwiatowe do jesiennego wysadzania, 
NASIONA do gruatu I szklarni, 
LEP do iepówania drzew przeciw owadom. 
PREPARATY do zraszania drzew | krzewów, 
APARATY do rozpylania cieczy przeciw-=owado- 
grzybobójczym, 
Cenniki bezpłatnie, 


JASNOWIDZĄCY Władek, znany z 
trafnych przepowiedni przyjmuje: Łódź 
ul. Kilińskiego 162, m. 96, prawa oficy 
na II piętro. 


MORGA lasu, lub lasu z łąką i dużą sadzaw- 
ką, albo też morga lasu z cgrodem i willą 
jednorodzinną do sprzedania. 15—20 minut 
od tramwaju ateksandrowskiego, przystanek 
„Kochanówka”. Bliższe szczególy: Limanow= 
skiego 109 — u wł. domu. 
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W artykułach poświęconych odży” 
wianiu wspominaliśmy o leczniczych 
własnościach diety owocowej. Wiemy 
ak wielkfe znaczenie w leczeniu prze- 
ńżnych chorób posiada odżywianie wy 
ącznie owocami, jak przeto wysoko 
enié należy rolę owoców w zachowa” 
1iu zdrowia: 

Ze względu na jesienny sezon owoco 
wy» umożliwiający spożywanie owoców 
w większej ilości omówimy tu ich wła- 
mości z punktu widzenia dietetycznego. 
Doniosłe znaczenie owoców polega 
1a ich małej wartości kalorycznej, co 
yraktycznie wyraża się w odpowiednio 
ikromnej zdolności dostarczania Orga- 
nizmowi budulca, niezbędnego do po” 
krywania ustawicznie ponoszonych 
strat. Jak wiadomo, w organizmie żyją 
rym zachodzą stale procesy spalania 
jowodujące utratę na wadze, 


Są one tem większe» im intensywniej 
Sza jest praca wykonywana przez dary 
ustrój. Strata ma wadze wywołana spa 
aniem, pokrywana jest— nieraz w nad 
miarze— spożywanym pokarmem. Nie 
'hodzi jednak tyle o ilość pożywienia, 
le o jego zdolność wytwarzania odpo- 
wiednio dużej energii, czyli,  innemi 
słowy; o wartość kaloryczną. 


Otóż, wartość kaloryczna owoców 
jest bardzo skromna, tak skronma, że 
owoce tiie są w stanie pokryć zapotrze 
bowań oganizmu. Rezultatem powyższe 
go jest utrata na wadze, nieraz więk- 
Sza niż przy diecie mlecznej- Stąd też 
zrozumiałe jest: dlaczego dieta owoco- 
wa stanowi dietę wybitnie odtłuszcza 
jaca. = 
Małą wartość kaloryczną owoców tłu 
maczy ich skład; bardzo mała zawar 
tość białka i tłuszczu, natomiast duża 
zawartość wody. Sprawa zależy, zresz 
łą od rodzaju owoców. Tak więc. iabl- 
ka np. zawierają 0:4 proc. białka, ślad 
duszczu, 83 proc: wody 13 proc. cukru. 
Wartość kaloryczna takich, bardziej 
wodnistych owoców jest bardzo niedu 
ża: około 50 kaloryj w. 100 kz. 


W miarę, jak wzrata procentowa za 
wartość węglowodanów, względnie 
tłuszczów w danym owocu, zwiększa 
się<również jego wartość kaloryczna: 
Takie wiec typy owoców, jak banany, 
kasztany, figi i daktyle, kfóre zawierają 
więcej węglowodanów a mni wody,— 
posiadają dwukrotnie większa niż jabłka 
wartość kaloryczną. Z drugiej strony 
orzechy» bogate w tłuszcze, poszczycić 
się już mogą wcale pokaźna wartością 
aloryczną, a mianowicie 600 kalorjami 
w 100 gramach: 

Tak więc pod względem odżywczym 
ściślej mówiąc — odtluszczającym, ~ 
owoc owocowi nie jest równy: Krótka 
mówiąc, najbardziej przysłużyć się mo- 
gą linji” jabłka, jak wogóle owoce nie- 
soczyste o małej zawartości węglowoda 
nów, tłuszczu jakoteż białka (gruszki, 
brzoskwinie, arbuzy). i : 
Tak niedostatecznie żywią owoce, Wi- 
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STRESZCZENIE POCZĄTKU: 


Don Tomaso mieszkał na letnisku w ma- 
jątku u stóp Wiezuwjusza z żoną i córką Gra- 
ziellą. 

Wulkan zaczął działać. — Zameldowano 
p. Ormelię, kandydata do ręki córki. W, tym 
samym czasie p. Obranowska młoda lekarka 
w Warszawie spieszyła do szpitala, 
Na przystanku zemdlał jakiś cudzoziemiec, 
którego zabrała taksówką do domu, Był to 
Francesco Cagliani. 
Obranowska zabrała go samolotem do 
Włoch. Tu uratowała: rodzinę Caglianich z 
zalanej lawą willi, z wyjątkiem Don Tomasa, 
który zginął w lawie. 
Zamieszkała u Caglianich i leczyła Or- 
imellę z ran. 
* 


* * 


dać z tego, że spożycie nawet 3-ch kg. 
jabłek lub gruszek nie jet jeszcze wystar 
czające dla pokrycia potrzeb organizmu. 


owocowa posiada jeszcze dwie zalety. 
Pierwsza polega 


ność wchłaniania jadów, 
dieta owocową znałazła zastosow. w 
nieżytach jelit, 
moczowem lub watrobowem. 


LUDWIK WORE 


Redaktor naczelny: Franciszek Probst. 


Poza własnościa odtłuszczania dieta 


na działaniu czyszczącem 


dzięki zawartości drzewnika oraz dużej 


>bjętości pożywienia. 2-a zaleta to zdoł 
dzięki czemu 


pozatem — w zatruciu 


Obok jednak zalet ma dieta owocowa 


również i pewne wady. Duże ilości owo 


ECHO 


Jabłko pomaga, ale może też zaszkodzić. em 


TylKO umiarkowana dieta OWOCOWA 


przynosi korzyść organizmowi. 


ców, iakie się z konieczności—ze wzglę 
du na małą 
spożywa 


odżywczą; — 


rozszerzenie żołądka, 


wartość 


wywołuje 


tworzenie się gazów i ucisk na przepo- 
nę- Zjawiska te są niepożąd. a nawet 
niebezpieczne przy chorobach serca: Na 
leży jeszcze podnieść. że przy zbyt dłu- 
giem į obfitem karmieniu owocami cier 
pią zęby, dziąsła, podniebienie oraz ję- 
zyk: 

Pamiętać należy zarówno o zaletach ja 
koteż j wadach diety owocowej. W ten 
sposób potrafimy wyciągnąć z niei ko- 
rzyści i uniknąć ujemnych stron. jakie 
w sobie kryje. 


HOŁD POKONANYCH. 


Miejscowi notable z Aksum poddają się 
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a opiekę generałą de Bono (z siwą bród 


Król opiekunem 


W. epoce włoskiego odrodzenia złot 
nicy, jak Benvenuto Cellini, byli artysta 
mi wielkiej miary, artyści znów; jak bo 
dajby Vrocchia lub Leonardo da Vinci 
z zapałem oddawali się  złotnictwu, 
zwłaszcza, że było ono popłatne. Dziś 
takie połączenia zawodów nie są do po 
myślenia. 

A jednak wśród mnóstwa fabryk za 
chowały się pracownie ręczne, a wśród 
rzemieślników zdarzają się artyści, lu 
bo nie tej najwyższej miary: Taki ręcz 
wy warsztat srebrniczy istnbeje dotąd 
w konserwatywnej  Anglib bo w sa” 
mem sercu Londynu i pozostaje pod 


Chwyciła go za ramię. 

— Mów, mów szeptała bezdźwięcz- 
nie— zabity» prawda?... Francesco za- 
bity... 

Andrzej 
rzył oczy. 

— Francesco? Nie.. ależ nie... wcale 
nie! Ten.. ten drugi... Ormella:.: ten 
jest... Rany Boskie» myślałem..: 

Natalja: przesunęła ręką po czole 

Oddychała głęboko; zaskoczona uczu 
ciem błogiej, niewysłowionej ulgi» jak 
by się uwolniła z okropnego ucisku, z 
ciężaru, który miażdżył ją ze stopnio- 
wą a nieubłaganą stanowczością. 

Mrugrięła powiekami. powoli odchy” 
tita się wtył i straciła przytomność. 


Robowicz szeroko ptwo- 


ręcznego warsztatu srebrniczego. EE 


szczególną 
królewską opieką. 

Wszystko jest tu tak, jak było przed 
wiekami, wszystko robi się ręcznie, 
wykonywa i wytłacza z pominięciem 
wszelkich maszyn. Wyroby wykonywa 
ne według pięknych starych modeii są 
oczywiście bardzo drogie. Zamawiają 
je też przeważnie książęta krwi, lub 
maharadżowlje. 

Praca w warsztacie jest ciężka, choć 
dobrzę płatna, to też do rzadkości nale 
Żą nowi kandydaci na uczniów: w osia 
tniem dziesięcioleciu przyjęto ledwie 
jednego, a czynnych jest dwunastu. 


—o000— 
z 


Robowicz: ledwo zdążył złapać ją i 


podtrzymać. 


Ocknęła się na swojem łóżku, obok 


siedzłał wystraszony, Dziunio. 


— Chwała Bogu!— westchnął, —Jak 


się czujesz teraz?, 


Podniosła się. 

— Cə to jest?— zapytała surowo. = 
Ach» prawda.. . 

— Tylko już nie urządzaj mi więcej 
takich kawałów— prosił Robowicz. — 
Bardzo cię proszę» Nato, nie rób tego... 

Pokiwała głową. 


Widać było, żę rozmyśla z natęże- 
niem, a 
— To miemożliwe— powiedziała pół 
glosem. —Francesco?.. Jak on mógł 
— Dzielny chłopak! — oświadczył 
Robowicz, ocągając się nieco. 
Kompletnie stracił  orjentację i już 
nie pojinował, co się działo wokół 
niego. — 
— Tego sekundanci, oficerowie, nie 
mogą wyjść z podziwu. Rzeczywiście, 
Dawid i Goljat. Ja też nie rozumiem. 
—Wiiesz, Dzuniwu— powiedziała szep 
tem— chcałaby wróci do domu 
Skinął głową. ~ 


Odbito w drukarni Władysława Stypułkowskiego 
w Łodzi Piotrkowska 195 (Żwirki dawniei Karola .2) 


Kolor khaki zastąpi błękit. , 


Przemundurowanie 


„La France Militaire“ podaje, że minister 
wojny powziął szereg decyzyj, dotyczą- 
cych zmian i ulepszeń w umundurowaniu 
garnizonowem armji francuskiej. 

Mianowicie wszyscy wojskowi będą no- 
sili odtąd mundury typu udogodnionego 

koloru khaki. 


Umundurowanie wojsk pieszych ma się 
składać z płaszcza o kołnierzu odwiniętym 
I kurtki, spod której widoczny będzie koł- 
nierz wykładany od koszuli i krawat o od- 
cieniu khaki. 

Formacje wojskowe konne otrzymają pła 
szcze kawaleryjskie obszerne 1 swobodne 
kurtki, ukazujące również kołnierz koszuli 
z krawatem. 


Płaszcze j kurtki obramowane będą wy- 
pustkami na rękawach i na naramiennikach 
oraz posiadać będą naszywki, których ko- 
lor, jak też 1 kolor wypustek odpuwiadać 
będą poszcz:gó!lnym rcdzajom broni 

Kepi pozoslanie koloru przedwojennego 
w zależności 

od reezajów broni, 


Formacje torteczne północno - wscho- 
dnie otrzymają beret koloru khaki, nato- 
miast połudsicwo - wschodnie nosić będą? 
berety ciemno-niebieskie, Oczywiście jedne 
i drugie formacje posiadać będą oznaki spe 
cjalne. 

Przemundurowanie armji ma być rozpo- 
częte z końcem rb. celem całkowitego wpro 
wadzenia go w roku 1036. 


Reforma powyższa ma na celu danie: 
wojskowym takiego munduru, z którego 
mogliby być dumni, rozbudzenie ducha 
wojskowego, a zarazem zapewnienie do- 
wództwu skuteczniejszego | celowego wpły 
wu na odpowiednie noszenie munduru woj- 
skowego w mieście. 


Do powyższego komunikatu urzędowe- 
go autor artykułu dodaje następujące szcze 
góły. 

Wypustki u rękawów 1 na naramienni-- 
Kach oraz naszywki na płaszczach I Kurt- 
kach będą koloru marzanny dla piechoty, 


zielone — dla wojsk czołgowych, blado-nie 
bleskie dla Kawalerji, koloru marzanny dla 
taborów, szkarłatne — dla artylerji I wojsk 
technicznych. 

Berety będą Koloru marzanny z obwód- 


— Henryku, Marysia, wbiła sobie 
drzazgę w palec. Powinieneś ostrugać 
drzewo, zanim je oddasz do kuchni. 


— Bardzo dobrze, Nato. Moja RWD 
jest tutaj. Jak tylko będziesz się czuła 
trochę lepiej, polecimy razem. Może ju 
tro. Dobrze? 

— Nie!— zawolala porywczo.—Dziś$. 
Dziś Dziuniu! 

— Jak chcesz, Nato— odpowiedział 
ulegle. 

Natalja zamyślfła się. 

Miała przyłem łagbdny, 
wyraz twarzy. 

— A gdzie jest Francesco?, — zapyta 
ła nareszcie. i 

Przez parę sekund Robowlcz zwle- 
kał z odpowiedzią, 


— Tam, na dole — przemówił osta- 


dziecinny 


Sosa osa Wy E — Nie wiem — odpowiedziała zmie- 
a "UB szana i po nieskończenie długiej przer=. 
Podniosła głowę. _ |wie: — Może... 
— Dziękuję, przyprowadź go tute: Ę y = 


— Ależ, dziecko, czy czujesz się na 
siłach... 

— Niech przyjdzie! — przerwała mu 
uparcie. 

Posłusznie opuścił pokój. 

Wkrótce wszedl Francesco. 

Wyzlądał na bardzo zmientonego; 
zdawało się, zmężźniał i spoważniał. 

Jego twarz była blada, skupiona. 
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armji francuskiej. 


ką ciemno-niebieską dla piechoty i taborów 
tegoż koloru marzanny z obwódką ciemno 
lub blado-niebieską w zależności od podzia 
lu formacyj kawaleryjskich i wreszcie ciem 
no-niebieskie dla artylerji wojsk technicz- 
nych. 

Berety khaki wojsk fortecznych północno 
wschodnich będą typu obecnego beretu 
wojsk czołgowych. Berety zaś ciemno - nie 
bieskie wojsk fortecznych południowo-wscho 
dnich będą obecnego typu formacyj alpej 
skich. 

Oznaki specjalne tych wojsk fortecz- 
nych  północno-wschodnich i południowo-= 
wschodnich wykonane będą dla pierwszych 
z metalu posrebrzanego | umieszczone na 
berecie, dla drugich — będą wyszyte na-rę 
kawach I zaopatrzone w nazwę danej fore 
macji. 


Wiadomość o zamiarze wprowadzenia 
tych reform w umundurowaniu garnizono+ 
wem armji francuskiej wywołała zapewne 


powszechne zadowolenie, 


gdyż — jak twiedzi autor artykułu — wi- 
dok wojskowych na ulicach miast w wypło 
wiałych mundurach błękitnych sprawiał 
przykre wrażenie, szczególnie na cudzo« 
ziemcach. Jakiż jednak wpływ mogło wy» 
wrzeć dowództwo na odpowiedni wyglądi 
mundury żołnierza czy oficera francuskiego 
jeżeli taki strój został mu narzucony — mó 
wi autor artykułu. A- przecież porządny, 
strój wojskowy jest podstawą dyscypliny. 
To też zarówno armia francuska, jak i kraj 
cały powinni być wdzięczni ministrowi Fā 
bry za jego projekt wprowadzenia odpowie 
dnich zmian w umundurowaniu garnizono* 
wem armji. 


Na łamach „La France Militaire“ dysku 
towana jest obecnie kwestja umundurowa- 
nia galowego oficerów francuskich. Odzy* 
wają się głosy, że galowy strój przedwo« 
jenny (z czerwonemi spodniami) jest zbył 
rażący í przestarzały, a przedewszystkiem 

zbyt kosztowny. 
Sprawienie taklego munduru pochłania dwu 
miesięczne pobory porucznika z dodatkami 
na dwoje dzieci. 
—o0:0:—— 


PODSŁUCHANE 


NIEZNAJOMA, . 


— Pan jest niepoprawnym donżua* 
nem, Wczoraj znowu pana zauważyłem 
z kobietą, której nigdy jeszcze przedtemi 
nie widziałem. 


— To była napewno moja żona, 


fw 
ZEMŚCIŁ SIĘ, 
— Nigdy jeszcze nie widziałem, 
pan na posiedzeniu otworzył usta.. 


— Jakto? Przecież ziewam., ilekroć 
pan zabiera głos. 


PRZED WYSTAWĄ. 
— Patrz mój najdroższy w tem fite 
trze jestem zakochana, 
— Oliodźmy prędko dalej, wiesz, że 
jestem zazdrosny. 
—:0:0—— 


by. 


Natalja długo patrzała na niego. 
Spokojnie wytrzymał ten wzrok. 
Rozmawiali bez słów. 

Obołe mieli wrażenie, że razem prze 
śnili jeden i ten sam sen, a teraz zbudzili 
się. 

Wyciągnął rękę i spotkał jej dłoń. 

— Pami wyjeżdża do Polski? — za” 


pytał, 
— Tak. Francesca. 


— Jestem oczyszczony ze wszyst 
kich zarzutów. Tylko za wydalenie się' 


z pułku i za samowolny wyjazd zagrani 
cę czeka mnie kara twierdzy. Kiedy się 
zwolnię.. czy będę mógł przyjechać 
do pani? 


Tego samego dnia w dziermikach u< 
kazało się urzędowe obwieszczenie: 


„Obserwatorium Wezuwiusza nodaje 
że dziś rano ustały wszystkie obiawy, 
czynności wulkanu”. 


KONIEC. 


Za redakcje odpowiada: Roman Furmański- 
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